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Uch\vała Prezydium A k 
• Zarządu Głównego ZWM „Wici" me,, a 

WAiR."5!.AWA (P.A!P). - Dnia 31 
Pili'~lzicmika br. oibraidQl\vato pre-
zydium Zarządu Gtó\\'nego V.VJ\11. 
.• Wici" PCl'd kiera 1.mictwem prze
:<:o.dnicziicego związku ob. St. lgua
ra. 

CERA 3 Zł. 

drktuie 

Kto głosował 
przeciw Ramodier'owi 
PARY71, (SAP). - W lntlua

rach Pałacu Burbońskiego oma
wiano wyniki głosowania nad vo
tum zaufania dla rządu Ramadie· 
ra. 

Przeciwko rządowi głosowali 
wszyscy deputow».ni lrnmunistycz. 
ni, C'Łłonk0\'1--ie P:J,:rtli Wolności Re
publikańshlej (PRL) i grupa chłop 
ska 22 flP.puh>wauych z poś1·ód 27 
ezłonlców grupy Unii Demokraty
cznej i Socjalistów Ruchu Oporu, 
ora.z 1'! na 43 z grupy i·adykal
nyob. Pozostali deputowani opo. 
wiedz.ieli się za rządem Rruna
dier'a.. 

warunki w sprawie Zaśłt;bia lłohrg W przyjętej rezoluci'., 1Prezy.dium 
stwfordza1 że ~atni walny ziiaz<l 
przywrócił Związkow: :postawę rady 

~a.!i~u 6'.'~lecz~ego i wytyiezy! mto LONDYN,- (PAP). - Kores. Komentując propozycje Francji Royaill, który powiedział: „nic nie Berlinie, - nic sią nie zmieniło. 
p~~~l.' Łd10'.V~J ~ro~( . budJo~"~'ctra pondent Agencji Telepress donosi w nowym planie eksploatacji Za- jest mi wiadome o jakimkolwiek Jest to stałe stanowisko amery
rlzież~ d~;~k;~t;;it~ą nue z c~ ą m '° z Berlina, że anglo - amerykańskie głębia Ruhry, koła amerykańskie zobowiązaniu Amerlyki do zasięg kańskich władz Wojskowych, nie_ 

w poczuciiu odrpo~iedziafoości za władze. WOJSkowe ?trzymały już in w Berlinie cytują oświadszenie, ja_ cia opinii Francji i sprawie Za.głę' zależnie od tego, czy u władzy bę
liri~ę. d.ziaiania . ffi\.iiązikn J\lJodzieży st:r;nr~Je w spra";1e wprowadzen~a k~e złożył .w ;iie:pni~ ~.b. w Be~li· 1hia; Rultry". ?~ tego cza~u . - dzie lub nie będzie de Gaulle, 
:W1ei1SkJej i reałizację ucbl\val walne w zyc1e noweg? p.a;nu dla Zag~ęb1a me a,mery1rnnsk1 num.ster woJny twierdzą czynniki amerykanskie w I / 
go ziaz:du, prez-yidhtm stwierdza., że Ruhry, podpisanego ostatnio w 
w ZW.l\'l „Wód" nie ma miejsca dla Waszyngtonie przez W. Brytanię i 
ty.a'll wszyistkich. którzy do ostatnie.j Stany Zjednoczone. Korespondent Faszystows•i rząd qrechi 
c:hwiti wykaznyaJi &woią 1P01stawę Telepress zaznacza, że wiadomo 
łąc~nnści z anty,polską 1 reakcyjmą już nieoficjalnie, iż plan ten z:awie- • w y w I • • • 
p_ohtyiką mi<k~ai·czy'kows;k.i~go PSL'.'· ra. następujące punkty: n I" p c n ił ~ n,,. J ił r m • 1 
Licho>rnlt!- st,:i:erdiza ~alei .. ze .pa~1: Wielkll: Bryta~a ~ga~~,a, się ~ '1 ~ " · . ,I 
staw J\'\..1kola1czyk p1z~ta1~ byc pie od:roczeme \lacJonahzacJt kopalń ' ' 

~~i~n;kuh~~f~~;:i.r; "tepr~p?lskieg~ Zagłębia Ru~y na m;a,s nieogr ani: Obozy koncentracy1·ne dla kro„lewsk1·ch z· ołn·uerzy , 
ci" ą J " eJsikie1 „Wi czony. Zagłębiem Ruhry zarządzac 

. będzie Alianck~R:'-da .~~mtrolna, RzyM (P.U>). Grecka demokraty-,dowej, podejrzanych o sympatie dla kosa. pismo, podpisane przez 55 wy-

462 Ooo Ooo przy cz~m br,,...,yJSC?" 1 i,:ancuscy czna agencja prasowa donosi o dal· powstańców greckich. bitnych przetlsta.wicieli mniejszości -
członkowie Rady ma.Ją hyc JJOdpo- szej czystce w szeregach armil rzą- Agencja podkreśla, że fa.kt usunię- tureckiej w Grecji. Ludność turecka. 

• m rzątlkowani ~ló~nemu ?yrektor?- dowej; eia z szeregów armii czynnej jednej w Tracji energicznie protestuje 

dzl•ec1" głoduj• e wi _amerykanskiemu, ktory b~~e Ostatnio do obozu koucent~cyjnc- piątej j~j stanu l~czebnego, świ~dczy przeciwko zal.'Ządzeniom ekstermin:.i-
. posiad.ał prawo absołutn~go · \ e~a. go na wYspie Naktonisos skierowa- o t!'m, ~ re~k<:YJ~Y. rząd gre.ck1 n!e cyjnym, ogłoszonym przez rząd ateń a w Argent „ i ?ędzie :3p:'awo.wał l19:dzor nad ~e no dalszych kilka tysięcy żołnierzy moze op1erac się JUZ na sweJ arnul. ki w stosunku· do mniejszości turec-
. . YDle m~ecką raaą ~rnrowi;i1czą. Ta; m~- i -oficerów z różnych części Grecji. BzyM (PAP). Jak don<1si r.ozgloś- kiej. 

P al1 SIA zboz· e m1ecka l't,(~a kięrmm1cza bf~e .~l~ Ogllłem na. wyspie tej !)r.!eb,·w już nia armii demokratycznej - ludność Faszyw~t-Owslti ri:ad grecki m.<lcl 
~ 1składała z dawnych własem1eh 1 w -okropnych warunkach okuło 20 turecka., zamieszkała w Tracji za- się na ludności tureckiej w Grecji-

LO:SDYN, (PAP). - Uzą.d a.r- kierownikciw kopal{1. tys. Włnie1-zy i oficerów ·armil rzą- chodniej wystosowała. do gen. Mar- stwierdza pismo, wystosowane do 
• gen. Markosa, gdyż nie dała się ona 

tentyń"lkł ofit'jalnie oświadczył; że wYkorzystać przeciwko armil demo· 
u·:,-ł zmui:;7..0uy s1łu\ić zboże wa.rtoś- * * kra.tycznej. Ludność turecka w Gre. 
ci 125 miUonów i'untów szterJin_ cji wYf'3,Za gen. Ma.rkosowi swą 

• wdzięczność i zapewnia., że gotowa 
~ow, z powodu „blokady ekonomi- * jest bronic wszelkimi dostępnymi 
cznej niesprawieilliwie nałożonej jej środkam, ramię przy ramieniu z 
na Al'gentynę". Rząd argentyński Zapłoną dzisiaj światła na cmentarzaclt pitalistycznego, leżą robotnicy, którym w na• narodem greckim, armil demokraty· 

· • · polskich, przystroją się w kwiaty i wieńce szych miastach odpowiadano na okrzyki, do· cznej, która przywróciła wolność nie 
„\VyJasmł, że stacje kolejowe i ""r dz' k · · hl b 1 · k tylko ludnos'c1· GrecJ·1,· ale także 

.~ groby, kryjące w sobie zwłoki lu z, torzy magające się pracy i c e a, sa wanu ·ara• 
ty argentyńskie zawalone były wyszli w ciemną noc niewoli i deptania god- bin6w. Odwiedzimy groby, kryjące w sobie mniejszości tureckiej oraz wszydstkim 
transportami zboża do tesro stop- innym mniejszościom naro owym 

. ~ naści ludzkiej, aby przynieść krajowi niepo- zwłoki wiemych synów naszego Narodu, kto- z.amieszkującym ten kraj. 
ma, że wstrzymywało to normalny dlcglość a ludowi wolność. W grobach rozsia· rych młode i twórcze życie przecięła kula 
rttolt kolejowy. nych na całej przestrzeni Rzeczypospolitej, w bratobójcza, kierowana rękoma zaciekłych 

Pomija,jąc t.ę wiadomość JiberaJ- zbiorowych mogilac11 częstoktoć nikomu nie- wrogów wolności, demokracji i reform spole-
na „News Chronicie" zazna.ctla) Ze znanych, leżą bezksztaltne masy ludzkie, roz- cz.)1-ych. Chodząc po ścieżkach cmentarnych, 
Podczas gdy Argentyna pali zboże, strzelanych, uduszonych gazem, powieszo- zapalając światła na grobach, przejdziemy 
ogłoszony w ostatnim tygodniu ra- nych, głodzonych i zakatowruiych' na śmierć. mysią ciężkie lata,~ poprzedzające pierwsze 
port Ko1mtetu Pomoc.y Dzieciom Walka z barbarzyństwem··i ludobójstwem ko- promienie wolności. Skierujemy myśli swoje 
Narodó\v Zjednoc7,onych stwier. sztowala nasz Naród miliony ofiar. Z ich mę· i do tych grobów dalekich na wszystkich 
dza.; iż „istnieje mała nadzieja na ki, z krwi i trudu bojowego, powstała Rzecz· krańcach śwrata, w których legli nasi żolnie-
Utl'zymanie przy życiu 462 milio- pospolita, która dzisiaj wkracza na drogę sta• rze w drodze do Ojczyzny. Uczcimy pamię" 

bilizacji i utrwalenia prawa, w imię których walczącycl1 na lądzie, morzu i w powietrzu 
nów głodujących obecnie na świe· 

walczyli i za które ginęli najlepsi synowie z myślą o kraju, wspomnimy gorąco wszyst
cie dzieci". tej ziemi. kich, którym w· nagrodę za trud nie dostała 

Berlin boi się 
cholery 

BERLIN (PAP). Berlii1ska służba 

?.drowia poczyniła pewille kroki, ma
jące zapobiec zawleczeniu cholery 
do Niemiec. PostooowdOl'JO zaopa
trzyć ośrodki zdrow.ia w zastrzyki 
antycholeiryczne oraz zastoso.wać 

k:wMantannę wobe.c niemieckich jef1 
ców W01jennych repatrio:wainych z te
renu Egiptu. 

Amerykanie szkolą 
ia1nańskich 11ilolów I 

MOSKWA (PAP). Chińska agen· 
cja prasowa „Czeng·Ll" donosi z To 
kio, że niedaleko Jokosuka, w stre
fie zalrozanej, około 2 tys. Jap:>ńczy 
ków odbywa przeszkolenie w ame· 
rykal'tskim lotnictw.ie wojskowym. 

Tajfun grozi 
Filininom 

MAJ.'J"ILLA (SAP). Ta.~fun, wiejący 
z siłą 100 mil na godzinę zbliża się 
do Manilli. Według komunika.tu biu 
ra meteorologC?.neg;, tyll:'l zachod
nie skt'Zydło tajfunu obejmie miasto. 

Przewiduje się, że tajf1.m kieruje 
się na morze Chińskie. 

Polska klasa robotnicza, świadomy ptole- się nawet grudka polskiej ziemi. Specjalnie 
tariat, ludzie wychowani na tradycjach bo· dzisiaj, kiedy ze wszystkich strO!!, gdzie Je• 
jowych POLSK IEJ PARTII SOCJALISTY- szcze ma cos do powiedzenia międzyp.arodo· 
CZNE], podnieśli oręż buntu przeciwko zbro- wy imperialistyczny kapitalizm, kierowane 
dni r przeciw zagładzie . czlowiecieństwa. są ATAKI NA POKÓJ MI"ffeDZYNARODO· 
Wsz3rscy ludzie postępu zajęli m{ejsce na WY, czcząc wszystkich bol1aterów poległych 
szerokim froncie walki z faszyzmem, ciąg.erą- ' w walce, DAJEMY DOWÓD GORĄCEGO 
cym się od Tobruku, poprzez Monte Cassin.'> UMIŁOWANIA POKOJU I POWSZECH· 
aż do Lenino. Robotnik polski i c11lop, odzia• NEGO BEZPIECZEŃSTW A. 
ny w mundur żołnierza, walczyli na wszyst· 
kich ziemiach, gdzie stawiano opór przemocy 
i gwałtom. Na naszych ziemiach dymiły bez
ustannie piece krematoryjne, • huczały salwy 
egzekucyjne, w imię zbiorawej odpowiedzial
ności wiesza.no lud,zi na ulicach i placach pu· 
blicznych. 

W polskich lasach formowaly się cale pul
ld ludowe, walczące z bronią lV ręku. Robot· 
r.ik polski trwa! w boju bezustannym na ka· 
żdym stanowisku. Rozkręcał szyny kolejo
we, wysadzał pociąg; z amunicją, uprawiał 
sabotaż gospodarczy, podcinał podstawy, na 
których opierał się odwieczny wróg Polski i 
postępu. Taka walka kosztowała ofiar31, taka 
walka przyniosła tysiące grobów. Dzisiaj sta
niemy nad tymi grobami. Pochylimy kornie 
czoła i złożymy hold cieniom poleglyclt. U· 
przytomnimy sobie drogę do własnego, nie
oodległego bytowania. 

Na ne.szycl1 cmentarzacli są mogiły, w któ
rych spoczywają również ofiary ustroju ka• 

W szczególności klasa robotnicza powoła
na jest w pierwszym rzędzie do złożenia bol
du swoim bohaterom, którzy życiem wlas• 
nym udowodnili wierność i przywiązanie do 
sprawy. Polska myśl socjalistyczna ksztalto
i.vała się i rozw_ija.la. w wielkiej mierze nie tyl
ko na przesłankach naukowych i praktycz
nych, ale w pierwszym rzędzie rozwój tej my
śli opierał się na Żywych przykładach BOHA· 
TERSKICH ZMAGAŃ I MWCZEŃSKIE.1 
ŚMIERCI PRZYWÓDCÓW POLSKIEGO 
PROLETARIATU, GINĄCYCH ZA NIE
PODLEGŁOŚĆ I SOCJALIZM. 

Dlatego wieńce, kwiaty i szarfy, składane 
na grobach w dniu śWIWT A ZMARŁYCH, 
przypominają swoją plomienttą czerwienią i 
ogniem błyszczący.eh świateł, że w sercach 
ludu pracującego miast i wsi świętą jest pa· 
mięć wszystkich bojowmków o lepsze jutrn 
ludzkości. 

ARTUR KARACZ$_WSKI 

Sukces Sforzy 
w Lond~mie 

LONDYN (Reuter). W WYniku roz
mów włoskiego ministra spraw za.
granicznych Carlo Sforza. z mini
strem Bevinem, rząd brytyjski PO& 
stanowił zwrócić Włochom włoski~ 
okręty wojenne, przypadające Wier
kiej Brytanii na macy traktatu po
kojoweg(f, z wyjątkiem kilku mniej· 
szych pednostelc. 

Anglosascy przviaciele 
nie motą się z~odzić 

WASZYNGTON, (PAP). 
Rzecznik ambasaoy brytyjskiej w 
Waszyngtonie podał· do wiadomoś
ci, że rokow ·a anglo - amerykań 
skie w spra ie Niemiec toczą się 

dalszym ciągu rzeczniw jodkreś_ 
lił, jednak, że rokowania trwają 
dłużej, niż się początkowo spodzie
wano, gdyż nie osiągnięto dotąd 
porozum~enia 

W szczególności nie można było 
uzgodnić zagadnienia salda szteP
lingowego Wielkiej Brytanii w 
Niemczech. Saldo to po~mstaje 

J
IV związk11 z akcja rozszerzenia nie 
mieckiego handlu.-

Stany Zjednoczone domagają 
się konwc!'sji tego salda, na co nie 
zgadza się strona brytyjska. 

Ostateczna decyzja w tej spra-
wie zapadnie po otrzymaniu przez 
delegację b1·ytyjską dodatkowych 
instrukcji z I.ondyuu. 

3 listopada 
dn!em wolnym od naukij 

WARSZAWA (PAP). W myśl roz
porządzenia Ministerstwo Oświaty 
- dzie1\ 3 listopada br. jako dzieii 
zadusZ!Dy, jest wolny od nauki w 
sz,kołach ·wszelkiego typu na terenie 
całego kraju. 
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e aci·e 11ad expos · To • 
Polska Partia Socjalistyczna, imie Premiera i referatu M.illistra Skar- nisterstwu Bezipieczeństwa. A dla 

niem której przemawiam, uważa bu i właśnie po wysłuchaniu i prze reakcyjnego drobiu sprzedajecie co
Rząd obecny w Polsce za swój Rząd, myśleniu expose premiera i wysłu- dziennie „Gazatę Ludową". Oni so
uważa go za Rząd, którego koncep- chaniu Ministra Skarbu. deklaruje bie już potrafią wyczytać tx>, oo jest 
cję współtworzyła i współtworzy da pełne zaufanie dla Rządu Ludowe- tam dla nich, pOttrafią co potrzeba 
lej - i oczywiście, że także Po wy. go, dla naszego Rnidu. wydziobać, nawet spomiędzy wier-

b.rodę, tylko po to, aby usprawnić 1 mentaryzm. Zgoda on )'e.i-t inny. anł
zharm.onizo.wać pracę - a więc na żeli parlamentao:y.z.m burżuazyjny, 
gruncie wspólnej koncepcji, na linii ale nie widzę powodu. aby się z tego 
wspólnej drogi, na platformie wspól tytułu martwić wręcz p lo.?c1wnie, 
nego naszego ustroju. · widzę powód, aby się tego tytułu 

Taki jest nasz nowy, ludowy parla cieszyć. 
słuchaniu i przemyśleniu expose szy. Pain redaktor Augustyński do-

Sześf zasadniczych osiągnięć ~i:~ :~;,i~ ~~ę ;~~;:,!ar„~~~ Sprawy zagra iczn 
wę brać na wolnym rynku po s 7lo- Po spokojnej i uprzejmej polCini- mi kiemje . ię całe zdrowo myślące 

Ze szcze~ólnym zg.do~oleniem ; państwem pokojowym, które wie. tych"„. ce :r; posłem Frankowskim na temat w olbr.1.y1niej większości polskie spo 
ze sz.czegolnym uzńamem Polska rzy w pokoj i które wie, że są siły I dalej ,,P.amo.wie si na nas obra- mairksmnu, tow. Hoclrleld przeszedł leczeństo,vo. 
Partia Socjalistyczna pragnie pod- na świecie które potrafia ten pokój żarją, gdy mówimy, że Wasza det.-yz- do spra.'W' zagira:nicznych: .. 
kreślić następujące osiągnięcia: swoJą zdCcydowaną postawą wy- Ja zerwa.ni.a bloku sze..~u na okre3 Przechod7.ąc z kolei do .Mi:iister- Uważam wszakże za swój obowią-

1. Po pierws7.e, przygotowaniP. walczyć. PoL<;ka jest państwem, któ. wyborczy tx> jest „.skłonienie całego sm-a Spraw Zagraniranycn 1 przy zek zakomunikować Wysotkiej Iz.O~e 
projektu preliminarza budżetowego re kładzie coraz większy nacisk i i .1 b · · cl c'ałbym pr•y;p imieniem PPS. że my. jako Partia 
w te11ninie 1-oru;ty ucyjnvm. Jest to mimo wnlkich koniecznos'ci od.bu~ P?<izletnia, aby czy tego chcęc e czy ~ ·' p o n . c~ i • ., • . • 

• i · · · Będ•":· · me chcecie, Was popierało Panowie rueć WysokierJ Izbie Jeden tvlko prowadzimy również na"-7.ą partyJ:na 
wyra~a _ s .abillzacJa. zie. to rrua. do'JY. na spl'awę ~złowiP.ka, jest $ b ~ cl . ówi . b · dzo tr ustęp z uchwał Rady Naczelnej PPS politykę w tej dzied7.inic: politykę 
ło w1„lkie skutki w zakresie spote- panshvem. które coraz bardziej sta. ęAo d~ e a !;1 _ _,,~e . ar osb 0 z 30 czerwca 1947 r · zbieżną o~. ~ri 'cie z tą, z którą wspó1 
gowaru, zaufani społecznego rft t • · • t t dz' o n e:rs1e, o .no=aJUewJ.CZU, o an- · 

~ , a . . · · rS · Je się ms rumen. ero praw twego. darch choclat z tymi bandami to jest Rada Naczelna wówczas ja'ko jedno towarzyszymy i którą w pólk1 uje-
~o ~tk rl'lrow~eJ. solidn~ pra~ ludowego h~anizmu. \\'reszcie P;>l w Waszej prasie znowu trochę go- z najwaimieszych zadań st jących my w Rządzie, politykę ternu same
~ c.hc1_ałbym z te1 t17buny. wvraz1c ska jest panstwem, które w sposob rzej Sius:zm.ie Pa.nowie tx> rzec-Lyw.i· przed Partią wid2ll.ała 1 wid7.i dalej mu celowi ~użącą. a wi~.c pokojowj, 
i~~1em . Kluby . l oc;els~1P.go !'oL rozsądny obraca swoje :fundusze na ścle' mówicie• 1 W'lęks:mść cz.łOlllków W7Jlllożenie sd.."tywności „w ~kresie 1 !lllteresom mas pracujących nasze
sk~e~ Partii Soc3abstyczne3 podzięko rozwój życia gospodar~o. S'tronliictwa, chł'()lpi na pewno m tym loontynUOIWSl!llła wys1łk:ó·"1 pokoj'o- go kraju. znaną je. t zapewne wszy
wan e dl~ ::ipatratu skarbowego n:i 4. ~o cz'?"arte pragnęlibyśmy pod- st j w· skąd s:I b' że . wycli na rerenie międzynarodowym stkim uchwala CKW PPS z 21 pa·l
ręce Mm~stra Sk.arbu, 1~t6re~~ kreśhć o~ągn:ięci:i w zakresi; o. iż'? ;;Y i:,ęcmówicle ~t~~!;, po~:1a~ w opairclu 0 tradycyjną politykę dziemika tc"o roku w przedmiocie 
wkład ~ob1sty w 1eJ praey 1est :17. szczędno5c1 administracyjnych i ma- . ? Mó śclśl Qnl ·er ... przyjaźni ze zw Radzieckim i soju- sytuacji międzynarodowej'. z tej u-
nad+o widoczny. te.rialnych. Mówił nam tutaj Mini. Ją. .wmy e. . popi al, . ·• '-·-' ·„lti h :... ·1 j dl · p t·· 

2. Po wtóre pragnęlibY'śmy pod- ster Skarbu 0 oszczędnościach w ".'as nie ~alro .PSL, nie Jako stron- ~l z innymi p~~a~ S·Oi~·an_: : c :wa,, wyru ta ą a na~-z .J 'l.r n 
kreślić fakt zrównoważenia b~dże. wkre~ie etató Il osobowv. eh, mówi"ł nictwo z Jeg? 1.d~logl~, p~grs?lem, mi oraz gorf:owości. d'.° sz~ereJ w ... po_ł wielkie obowiązki. któr:?.:my w7.!ęli 

· z tym co m y n nNn raJa to pracy ze wszy rtklm1 pan twaml rle publiC"lllie na !"ie be '' 'elkie obowią7.-
tu, r;zecz zreszt~ w naszyc~ doswiad nam. także. o oszczędno!:ciach w za- . '?' icie, 0 ~ ... v„ie · ~ mokrat. cznvml _ na ~runcle re- kl na ter nie miedzynarndowe-:to nt-
czemnch powoJennych me nowa. kresie e•atow samochodowych co Wy robici popieraJą WasZlł tak Y - · ,_ - • chu -L.CJ'ali.l",..,n~,-::o. ''·' ,ru· z' bi'e IY\-

T · . · · · · • · · . · · tykę" spektowania n1enaruszau1ych ar.;1rnc :;Jl] _ v,_,_ "V· , ~ ,..~ 
o Jeszcze raz i Jeszcze s1lnie1 g\va- 5. Po piate pragnęlibyśmy pod. .„ .. , . . • · · ~ 

1 
· · · ł ·b· p 1 k' L d 

ranfuje stałość naszej waluty, pe_ kreślić osiagn· ięcia w zakresie spo- To -~r~~ proszę Wysokie) Izby pol- PBo~~- na Odrze i yfiN;y-sie Łhuzy:"'tteJ 1 koju, a więc w S' ;: 1e os ·1 u o-
. · tora 1VtM.1 temu Te TZ""'"' trzeba so a„„.ru oraz spec c::mwc 'Il ere- wej. Te obo\v-iąz.ki któreśmy publicz 

wność i solldność drogi, po k•6rej tęgowania prawo1'7.ą~ości. spo~oju b' . omin!eĆ . : ł':'cli, . : sów go podarrczych Pol~ki" .. Ta~ie nie vzlęli na siebie, któr ·my pu-
kroczymy, , wewnętrznego ; stabllizacji, To sn ie . ~ •. Jeze 1. ce się_ zro • . : ~ . ,, ·v- ł <l · ł ki 

3. Po trzecie ze szczególnym za- rzeczy oczywiste i widoczne, które zurrneć, Jaka r~ca Jest. vom1ędzy były i tak he ~ą w ~al eym cią ~u "'. _ blicznie ea emu n aro owi po "'· emu 
dowoleniem patrzymy na zasadni widz' . odczuwa każd O.bYWatel kry;tyką i kcy:t:y.Ką, dyskusJą I dysku- tyczne na„ze; polityki zagran czneJ i całemu 'wiatu ~komunikowali -
czą struk·ure wydatkową. pr~efiloW: kraji~ 1 

• Y • w sją. Takle trueliśmy w:tedy kłopoty. na terenie Rządu. Są~zę. w' em o '"."skrzeszaj·ąc ~a :?i lcnie~<;zc t ·ady: 
neg0 nam preliminarza budżetowe 6 p !:: • t h · lib · odk takimi rzeczami musieliśmy się zaj- tym na pewno. podobnie j'ak o tym CJe naszych dz1eJow. -"OJURZU Polski 
go Ponad 5? proc wydatków idżi~ ślić. powo .zozn.s e co~fciąegni y~myg ppodre: mować. Otói, chwała Bogu, dziś te wie cała WJ'SO'ka Izba,. że są fo wy- z ludami świata - te obowiązki po_d 

· ~ · a e · ęcia os ar kl ~... d < ,,ii. M · '-~ k'ó • k '~u ·e ·ę ru·e ty11·o I J'ęl"my i· po•t·aramy się J·e J'ak na·· na oświatę. na kulturę, na sztuke, cze. będace dalszym ciagiem osią. opv~Y. spa a.1'ą. z siowy. .l . ozemy c.v,,.,.ne, • ~nh . i,.,. • .si . · • .- _ . 1~ . . ; r 
na opiekę społeczną. na zdrowie. na gnięć dotychc?.asowych. · Naprzód spo-koJme mówJ~ o ~db11dow1e por- PPS, ale ktorym1 ld. lJ~ się w ~ol j lep.a,i wykonac. 
zaopattzenie l\!dnośc:. Niespełna 20 postępuje odbudowa. Mamy powol- tow, o przodowmotwde pracy, o węg. sce cały obór. demokrat:t czny, lrtory 

pro~. Lidzie na. wo~sko ; na bezpie- nv. ale za to stałv. na olidnych pod lu.? _Pła~. To j~ nasz ~i:;ty Dla POISkl• 1·· J•eJ• 11• ""- Uu 
czensvwo, a więc Jeszcze mniej pro. sfawach opartv W7.rost plac reaL zysJ... l lroprt~ł roeu~e.i cho{;!az cr~- '9 g J.f 
centowo. aniżeli w r. Hl47. Ponad nych. Mamy stały. systematyczny sem twardeJ, . d~Jl ._?!'owadzcm~ 
20 proc. konsumują u•sorty gospo- rozwój produkcji. Mamy pociągnię- k~·emtneJ ~htyK1 l~dowc,. Następnie tow. Hochfeld obszernie\ po.:;tQpu bez względu na to, czy ;es.t . 
darcze. Reszta.- to administracja i cia w kiemnlrn obniżenia cen. Ma. 'ł!c:n:.raJ w rozmow;ie ze mną Jeden z omówił sferę .zagadnień go4>odar- socjalistą. ltJdowcem demokratą_. 
"Prawy zagraniczne. !my_ . to jest bardzo ważne _ _ kole;;ów po ów, a dziś znowu pod- ~cll, wysunąl,sze;e~ _uwag i zas„trze czy katolikiem; ten k.tÓ'r: nie sm:~a. 

Wnoo::k· t · t kt ~ . i · 0 czas dyskusji p. poseł Franl~o'W-".kl. zen, zapowiedział rnlCJatywę PP;:s w sensacji, ale dobrej busoli polltycz-
. • ' z eJ' ~ m ury , nasz~„ o nowame . mechan1z:ni: . gosl)()darcze- ma~twił s1ę, co teraz będzie w Sei- zakresie podwyższenia wydatków nej i uczciwe)' informac,ii; ten który 

l:>udzetu są OCZ) w1ste. Pols.ta Jest go naszeJ rzeczywis.osci. mie: c:zy to w Sejmie yest teraz miej. na niektóre cele oświatowe i ku1t.u- z cor.az \ '1~kszą wiarą od nosi się do 

Eksport czy przemysł sce dla jakiejś opozycji, albo mnleJ rahle (przy znalezieniu pokl'ycia> założeń. do dróg. do wyt::c.znych. do 
. . . . . . . . . . . 'ostro mówiąc. dla jakie.1'S krytyki 1 \podkreślił wagę. sprawy unifikacji polityki obol.u demokratycz_nego. 

".'ym~endlem tylko o_s.iągm~~ na~- głosu. Cza~y s1.ę zi:ru~~y. Ludzie w wymiany pogla.dów. Bał się, że tej wymiaru spl'awredliwości. z~haez.vl . Przed przeS7Jo . ~tu latjo: Je~!1a . z 
wa:zru~Jg:z~, ale wł~rue. ~ęki tym Polsce pasJOUUJą się ~.nowym i;w krytyki nie będzie i że my zostanie- o sprawy zdrowia i turystyki ludo· p1erv1-""Szy~J'. pokk1rh org~n:zacJi me
naJwazru€)'szym OSiągmęciom szary stem portem w Sz:czeCLllle, szczegoła my sami między sobą" . .Oczywiście wej. podległo~c10wo - soc,,iali.:,tycznych 
człowiek - nie z ulicy, jaik się daw- mi o:ibudowy Warrszawy, pasj'cmują w.szY'.'ltko wskazuje na t.o, że wrel'z- Przemówd.enie swoj·e tx>w. Hoch- .,Lud Pó1i'ki" tak głosiła: „Dziś wal
niej mówiło, - ale z fabryk, z ko- się szkołą, uniwersytetem, nauką pa cie zostaniemy sami ze soba." _ to feJd zakończył następującymi słowa- C?..ą masy pracowite pr;:eciw próżnia 
palń, z roli, z biur - może żyć, i ja- sj001ują się nawe ciekawą imprezą zn~~y reprezentanci ludu pracują- mi: · czym prze 'Wilcjowcom i mają nie
śniej i ®Okojniej paitrzeć w przysz- sportową, ałe ciekawą. nie amator- cego i Polacy z Polakami, bez agen- Nie zaimoiwałem się w . W"Oim prze zaiprzeczone prawo nikomu z obozu 
łość. i z uczuciem nudy czytać w skim występem. tów i bez klientów mięr:lz:vnarcdo ~ej mówieniu sz0'Zegółową analizą osiąg. nieprzvjaciclsk;ego nie dawać oręża, 
prasie Wiadomość, że parn Sta.nil'ław Mikołajczyk był - i nie ma go. reakcji. Ale czy z tego wynika, że nięć obozu demokratycznego w Pol- w r„kę, dopóki m!ędzv ;obą nie do. 
Mikolaj'c:zyk - nie w charakterze Polska, naród polski, lud polski - Se)n traci s\111ą rolę czynnika kon- i::ce. Zrobili to inni, którz. w lej de· świadczą j~o szczero:.ci''. 
eksportu. jak powiedział Prezes Ra- był, jest i będzie. troH? Sądzę,że wręcz przeclwnie. I bacie przemawiali. I m,v podobnie Możemy to po stu latach -- czer
dy Mini trów, ale raczej w charak- Mieliśmy w swoim czasie tyle kło- kontrola i konstruktywna krytyka na te rzeczy pait.rzymy, sle przede piąc z. na<:~ej wielI-iej tradycji -
terze przemytu w rn-zekonaniu. że potów z p, Mikołajczykiem, że cza- jest potrzebna, tylko !Mnstruktywna, w zystlcim patrzy na te osiąg!'lięcia powtóI'Zyć. Możemy powiedzieć tak, 
wzbudzi sensaoję wokól swojej oso- sem wydaje mi się, że dziś nie warto tj. z myślą o pomocy, we wlaści:wym szary obywatel; ten który chce poko- jak p;sala „Gromada Grud7Jąż Lu· 
by, uciekł za gralllicę - niewiadomo już \Vięcej o tym wszystkim mówić. miejscu i we właści·.vym czasie, na ju i spokoju tein który chce lepszego du Pol<:kie~o" przed stu Iaty: ,.Nasze 
dlaczego, ale wiadomo pceo. Te sprawy mu<::i odradzające się na komiSl,iach przede wszystkim, gdzie życia dla siebie i swojej rodziny i serca ą cz ···te w wierze politycznej, 

Nie móg bym s·ę zgodzić. niestety, nowych na całkowicie nowych pod- odby!\Va się lwia część proc tego Sej- dlatego ciężko pra uj'e, bo Wie, że to na z sadadl wszećhwładz.twa ludu 
z wicemar<l'Z Zambrow ikim, któ- stawach PSL załatwić we własnym mu i nie potx>, aby poje!!ha-! na de- jest jedyną dr&gą by to le;p<;"Ze zycie opartej; chcielibyśmy więc jak na.)'
JY twierdz:ł, ze sprawa ta n.abrata I zakresie. Dl~ego nie weźmie mi magogii, aby połechtać reakc.\'ę pod osiągnąć; ten który chce rzetelnego lejpiej dla Polski i jej ludu." 
wielkiego rozgłosu. Ta sprawa na Izba za złe, że po te1 dygresji VJ!I'ó-

szczęście, me nabrała wielkiego r~yt;~ preliml!narza budżetowego. ó l Il z· 
Następnie to.w. Hochfeld przeszedł I frakcji poselsk:iej PPS, a obecny pre 

do p•:>SZczegónych części budżetu. Mó mier, - przemaWliał na posiedzeniu 
wiąc w zwiąiku z budżetem Sejmu o K.raj'01Wej Rady Narodowej podczas 
roll dyskusji i ~rytyki, .powiedział kwietniowej s ji budżetowej 1946 
m. in.: r., to musiał wtedy m. in. mówić tak 
Do :.-oli Sejmu przywiązuj'emy wiel- o tej ówcze nej PSL-owckiej kryty

d 
ką wagę. Pragnęlibyśmy z wielikim ce i dyskusji: 
zadowoleniem i z wiellcim uzna- „Łatwo jest po.wiedrz.i.eć - mówił 
niem pokwitować słowa Prezesa Ra- wtedy - jak to Wy (tj. PSL, wtedy 
dy Ministrów o tym, że R.zad nie u- jeszcze w Rządzie) często mówicie, 
chyla się od krytyki. • że nie macie nic wspólnego z reakcją 

Ale jaka to ma być krytyka? i że nie chcecie mieć nic wspólnego. 
Pozwoli Wysoka Izba. że na chwi- Pytanie jes:t tylko. dlaczego realkcj'a 

lę, dla porównania dwóch rodzajów chce mieć tyle wspólnego akurat z 
krytyki, wywołam duchy p1-zeszłości Wami, dlaczego na Was liczy, dlacze 
- zresztą bez żadnej obawy, bo cho.- go Wam wiwatuje, dlaczego Wam 
ciaż dużo prawdopodobnie jest w tej gratuluje Waszej t.akltyki„. To się 
Izbie ludzi religij•nych, to nie sądzę, odbywa tak. jak kair:mienle zwierząt 

pami~ci Trybuna Ludu - tow. I na ce 
(J) w• dniu wczorajsz~m oc!Jbyla JaQriewicz. który podlkreślil w kr&t· 

·ię w sali PPS Sródmieście - Lewa kim pr:zemówien1u nierozerwalną 
moczyista akademia, po·święcon.a pa· łączność OM ~ · z !Polską Partfą 
mięci tow. J,g1nacego Da.szyi1sJde.go, SoojaF-tyc~ną, o:raz faikt, ż.e dąże· 
zorganizowana przez WK OM TUR· niem organizacji je1 t wyc'.howarrie 

Uroczy tość zagait wiceopr.ze.wodnłl mJadych . adr socjaJI tycznych. 14od
czący \ViK OM TU!R tOl\V, Ser:giu z rvy,dlJ w~an:afyoh traiclyicii nieśmler· 

Za przykładem spółdzielczości 
Od 3 do 16 b.m. tania sprzedaż tekstylii 

żeby wielu wierzyło w duchy. Kle- w lesie - Wv zostawiacie w jednym Na łamach prasy krajowej uka. pasmanterię, chodniki i dywany, 
dyś jednak, to ~e były duchy. Mie: miej:sc_u jedzenie !. wracacie sob!e do zał się komunikat, omawiaJący wyroby konfekcy jne i wyroby dz:ie 
liśmy w dys~sJacll, w de~ata~h i swo:ie.i demokracJ:. a on;i pote~ pr7:y sprawę sprzedaży przez Centralę wiarśkie), pruznaczonych wyłącz. 
w krytykach J~e V: KmJoW:el Ra ch?dzą i ~~ą. ze ma.Ją oodzi~n~ie -Tekstyln1 szere211 artykułów włó· nie dla świata pracy, w stosunko· 
dzie Narodowej' z tymi wcale me du- cos dla sieb1e. I Wy dobrze W1ecie. • • "' • • • śc 
chami baxdzo poważne kłopoty. że oni czują smak zerwania bloku k~~nmczych, po c~~ach znaczme ob Vf'.O niew1e~kieJ ilo i i ~ aso~ymel'! 

Kiedy mój znakomity poprzednik sześciu, że NSZ-owi dobrze smakują ruzonych. Ko~;irli_1rnt te.n b:ył, sfor- cie ograi;1czonym: Tame dn1 trwac 
na stanowisku przewodniczącego ,Wasze rezolucj~ akurat przeciw Mi· mułowany dosc ri1eprzeJrzyscie, co będą od.:. do 16 hstbpada r.b. 

~~"\O'! N~~N~'-'-~ NN~~ ~"\1!NN~'-~NN~, I CYRK !m!. !?!~:.~lac Leonardo I 
I W SOBOTY i NIEDZIELE 2 przedstaw. o godz. 16.00 i 19.15 2 
2 OSTATNIE DNI POBYTU! ~ 
~ od 2-go do 16.go list.opada 2 
2 Z l\'l I A N A P R O G R A M U. 2 I POSEZONOWY PSZEGLĄD ATRAKCJI CYRKOWYCH 2 
~ C Y R K dobrze ogirza.ny. ~ 
; (PAP 1928) ~ 
~'-'-~ NNN~~~"''-'-~ ~"-"-'-~~~ 

może wprowadzić pewną dezorien- Sprzedaż będzie przeprowadzo-
tację wśr6d konsumentów. na za pośrednictwem instytucji 

Wprowadzona zarządzemem Min. handlowych o charakterze pru1-
Przemyslu i Handlu obniżka nie ma stwowym 1 spółci7.1elczym, a więc 
charakteru generalnej obniżki cen. przez Społem, P SS w Łodzi, Pow_ 
Centrala Tekstylna organizuje, szechne Domy T owarowe, Centrale 
wślad za spółdzielczością, która Handlu Detalicznego itd. Do sprze· 
niedawno ogłosiła ,,Dekadę taniej daży wyznaczone zostaną sklepy 
sprzedaży wełen" - tanie dni specjalne. 
sprzedaży specjalnych artykułów, W ramach Tanich Dni, świat 

l
po cenach obniżonych przeciętnie o pracy będzie mógł zaopatrzyć się 
33 proc. ~z następujących grup - w towary po cenach zniżonych i 
wełny, jedwabie, tkaniny lniane, ściśle kontrolowanych. (~). 

u Dasz ·skiemu 
te1nego tryhrnna hidu. tow. lgnacego 
Da.szy1i&k ·eg-o. 

Na tępnie' d!.uż.sze przemów:e11de na 
ie.mat żrcia, pracy walki wie!k!ego 
Yodza e>cial!Zmu po kiego - wy
~lm'l wiceprze\ &d11fozcy WK PPS. 
tow. Artur Kara zew.ki. 

2\lówca stwietdru'J ifll. iu.: „lgna
c;· Daszyński - to 111ie tylko prz.y
waclca poliS-ke.j klasy roibotniczcj. nie 
fyhlro :vódz na ·zej Partii. Ignacy Da
.szyli ki - o tym parrnięta.: należy -
to śpiżowa postać narodu pO"lskiego, 
ni-ezl·o.mny ho1jo'Wlni1k o jego najś\viięt 
sze prawa do \YO!ności i niepodległo 
ści. To 11111. i przyzna6 każdy cz.l:o
wrlek. n:cza'eżn:c ou IS'\\') eh przeko
fia1\ poll-t:vc~nych. każdy, ikto to.w. 
Daszyń',k'eiw widzia·ł i ly.s.zal. Igna
cy Da zy1'1 ·ki sluż.) t d•wu wielkim 
!'Prawom - Rze zy:po p0olitej, która 
n ~dy i~: zc.'nęla i Pol:-k'ej Partii 
~ocjal:stl'Cmej, \I akzącej o Nie:pod
Jeglo~6 i Socjali:zim". 

Po przernow'cniach odhrlv c;Ję uda 
ne w.1 ··t~p, artys rcme recytato· 
rów O.\\ TUR. oraz . lu1..1!1-.;;zek Kon
SeT\\ atorium /ódzkie~o. - Szczegfów 
uy 1i Tokarczykó\\llY. które zarepre
zen<towa•ly wysnka kla.s.; ś.piewu i 
gry na fortepianie. 

Aka<lemie zako1i zono ·cd.J1om·outo 
~ą ci.szą ku czci tow. !Jaszy1\ k'ego 

oraz od:pieww•iem .JIJ mnu 1\llod·t.e 
ży'' 1 „Czer.\\-onego ztandaru". 
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MARLI I ŻY 
[ Z~I ~est ży~ie, je~li pi~ ni~· ~ot~onych ~erc,, poł~\zymy się z Kiedyż nareszcie otworzą się skąd w teJ chwili wyciąga ona ku Jeszcze nie jest 

_ . pi zerwaną drngą ku sn11erc1? nrm1 - my, zywi - jedną zbioro· polskie serca i obudzą polskie su- nam swe wychudłe rączęta. Dzie- • • 
~\.a.zdy l1!1SZ k~·ok, każdy ~ddech, w_ą, .Potężną i twórczą wolą speł- mienia? I kiedyż przemówią nasz cko naszych bohaterów i naszych za poz no 
l:qzd~ ~d~rz~m~ _serca. zbhza nas merua tego. za co oni odali życie. rozum i rozsądek? Bo jeżeli z ca- męczenników jest n a s z y m ~ „De Gaulle zrzucił maskę" e 
l~~ meJ. Sm1erc Je~t ~euch.r?nna, A oddai.i je - wszyscy! - za łym zapałem i ofiarnością nie za· d z i e c k i e m. I - pisze prasa parYska, oma· i 
~eubłaga.n_a i w ~azdeJ c~y.;IB m~- Polskę. ~'ie za Polskę ucisku i wy. bierzemy się dzisiaj„ zaraz, w tej N ie będzie sierot w n a- ~ wiając najświeższe w~·stąpie. ~ 
ze n~s .za:skoczyc. PrzyJsc musL ~ys~u, me ~ Polskę ludzkich hien chwili, do zakładania Domu Dzie- s z y m K r a j u, b o M a t k ą i m I Die generała. w któr~'m do· ~ 
PrzyJdzie. i p1Jawek, me za Polskę szachra- eka dla tej tragicznej armii siero- b ę dz ie P o 1 s k a, a O j c em - ~ maga się on rozwiązania par ~ 

„Jak dzień dobrze przeżyty daje jów i frazesowiczów, nie za Pol- cej - to już za lat kilka będziemy Lud po 1 ski. I lamentu, zmiany konstytucji i ~ 
dobry <ien, tak życie dobrze spę- skę obłudników i samolubów, nie musieli budować dla nich szpitale ... Czy słyszycie, jak w Dniu Za- ~ nowych wyborów. ~ 

p 1 k h • ~ Określenie użyte. przez :pta· ~ 
dzone ·laJ0 dobrą śmierć" _ nau- za o s ę porac unkow osobistych i domy poprawcze, a za lat dzie- dusznym z milionów bratnich mo- ~ se francuską nie jest sł•tsztH, ~ 
czał Le1nardo da Vinci. I i,vzywał: i podstępnych knowań, i nie za sięć - więzienia. Bo złym nauczy· gil bije w nas, krwawym wyrzutem ~ ~J..iske może zrzucić tylko ten, I 
„0, śpiący: Czyl'll jest sen? Sen Polskę kainowych walk bratobój- cielem i doradcą je~t nędaa. i uli- uderza, :;>iętnuje - bolesne, strasz· ~ k'o ją nosi. Tymczasem de ~ 
jest podobny do śmierci. o. czemu czych. Ale za Polskę ludzi praw· ca - i trudno bezradnej i samotc ne pytanie Umarłych: ~ Gaulle odda·wna i bez sprze. 11: 

nie tworzvsz tedy takiego dzieła, dziwie ~olnych _ 1'1u~hem, Polskę nej sierocie ustrzec się przed ich „CO UCZYNILiśCIE Z MOIM I r.lwu prowadzi we Francji I 
abyś po śmierci podobień był do. lepszą i sprawiedhw~zą, Polskę podszeptami. DZIECKCEM?! !" ~ propagandę na rzecz faszyza- I 
skonale żvjącem· . _ ty, który ży- sprawiedli~ości ~polecznej. Za Nieważne, .~dzie stała kołyska Jan Piotrow lri I cji kraju drogą wprowadzenia ~ 
jąc, upodabniasz się do smutnvch Polskę najszczerzeJ ludową. polskiej sieroty - i nie ważne, ~ systemu ,,wodzostwa". De I!: 

zmarłych ?„" · Takiej Polski chcieli, za taką ~ Gau1Ie, zawodowy wojskowy, ~ 
p l k · al· I „ spokrewniony z rodzinami !':i 

N . k • 0 s ę unuer 1. taką Polskę ~ wielkich przemysłowców i li!: 
ie ma uczyn ow obojętnych. musimy uczcić ich pamięć. prze- FRANCUSKA E ~ Każd 5 k •. · · ~ bankierów francuskich, daw_ 

. .Y nN.lr z ron: zmienia wagę dłużyć ich 7."cie pow rr. rob,·. óll óll~ t J ·~ „ ...: ny bywalec wykwintnych sa- I!: 

ziemi. · awe trwstrzymanie się I lonów arystokracji francu ~ 
od uczynku moŻ(' tworzyć zło, lub Pozostał skarb niezas~ą iony b . dl A "k. ~ s;kiej, reprerentuje najcz~st- ~ 
dobro. Cokolwif'k uczynimy. na- na U ran la a· ngal 0W ~ sz:v typ przeds awiciela reak ~ 
tycbmiast przetwl\rz11 się w ogni· .. I JESZCZE d:-ugi ska~b zosta- ~ cji francuskiej. Nie mógłb~· ...: 
wo niekończącei<o się łańcucha wih nam w spadku po sobie. Skarb Według wiadomości z. Paryżalteriałów WPłnianych podkreśla się ~ no!"ić maski nawet gdyby I 
przyczyn i skutków. żywy i bezcenny. Setki tysięcy pol- doszła do skutku transakcja, na w sferach fachowych, że Wielka ~ chciał, a w czapce fr~gi.!skiej „ 

skich sierot wojennych po bohate- mocy której Francja wyeksportu- Brytania swoją wlasną produkcję I wyglądałby nieprandopodob- ~ 
Śmierć szalała 03 zieml rach i męczenniknch naszej Wol- je do Wielkiej Brytanii francuskie z tej dztedziuy eksportuje prze· ~ nie. 11: 

ności. Set~i tysięcy polskich dzie- tkaniny wełniane wartości 3 mil. ważnie <lo krajów z twardą walutą, i Gdy w dn. 7 kwietnia 1947 ~ 
polskiei ci, które jnż za lat kilka poczną, funtów. Rząd brytyJski w zwią.zku natomiast dla pokrycia zapotrze . ...: r. de Gaulle rzucił w Strass. I 

P RZEZ pięć i pół roku najstra- zasilać wyszczerb:one przez wojnę z tą transakcją wyraził zgodę na bowania krajowego wykorzystać I burgu wyzwanie demokracji ~ 
szliwszej w dziejach zawieruchy nasze szerE"gi. udzielenie w przeciągu najbliż- chce in1p0rt z Francji. I francuskiej, sytuacja była Ja· l'l 

wojennej szalała śmierć na świecie. Olbrzymia ich część błąka się szych 9 miesięcy licencji przywo- Wprawdzie Francja byłaby nie- ~ ~:~~i!i ~~::!~mi~ież:;:: :i~~ I 
Na każdym kroku ?.aglądała nam jeszcze bezradnie po całym kraju. zowych na sumę 2 mil. funtów dla wątpliwie zainteL'esowana w tym, e !<wi<lowania systemu ·w któ- I 
w oczy. · zatruwała życi.e zgniłym Znieprawia je nędza i ulica, wy- francuskich towarów wełnianych, aby i swoje wyroby wełniane eks- i rym „władza pochodzi od par ~ 
oddechem. Uczyliśmy się jej co. zyskuje iły człowiek. dziesiątkują dla odzi3ŻV męskiej i 1 mil. fun- portować do krajów z twardą wa- ~ ii'' i zastąp:enia g0 wh<lzą. ~ 
dzi nnie. Nauczvl:śmy się umierać. choroby. Dzisiaj - pod koniec tów dla odzieży damskiej. lutą, nie może ona jednak konku. I poehodzącą „od kraju". "·a. I 
Czy jednak nauczvliśmy się żyć? trzeciego roku odeyskanej Wolno· Dla uzasadnienia angielskiego rować z wyrobami angielskimi. ! woływał do „odnowienia i na ~ 

• ści! interesowania dla francuskich ma- '- prawy pa11shva". zlikwi<lowa· i 
Głębokie wyrwy poczyniła śmierć ł nia „partyjnictwa". .Jest to ~ 

w polskich szereg11ch. Piąta część ~ prcgrani wybitnie an~yrt'J>U. ł 

~~~jejz~~!~~tc~ięp~:olletv of!~~ Sztandar WK PPS u pomn1·ka Daszyn' sk·e I ~~f:ci:ki~ol~~!!:~ c~~~!:~~~~ I 
wielkie cmentarzysko. Jednocze- · '- Wi ,,manifesty•• generała I 
śnie jednak ani przez chwilę nie I ~:'~~~::s~:::. i pułlrnwni· I 
przestawał być polem walki i SpecJ·a1na delegacJ·a na uroczystości kra.kowskie ~ Może dlatego że znamy z ! 
chwały tych, którzy rozumieli, że ł własnego doświadczenia taki i 
żyć warto + ale nie za każdą cenę. Zorganizowany socjalistyczny le stoi zaproszony przez komitet nych wydziałów tl ow.: JATCZAK, ~ P r 0 g r a m i tak i c h a. ~ 

11: sł a. jak również skutki, <lo ~ 
Wszystko to działo się wcroraj. proletariat Łodzi, dla którego Da· uczczenia pamięci Daszyńskiego w JASZCZURSKI, WECHSLER i I jakich mogą one doprowa· ~ 

Jeszcze wczoraj snuły się nad Pol- szyński był przez całe swoje życie skład honllrowego prezydium, se- ROBAK. I dzić, właśnie polska J>rasa de ~ 

ską dymy pieców krematoryjnych uosobieniem najpiękniejszej i naj. kretarz wojewódzki PPS, tow. Równocześnie \vyjeżdża dwudzie ~ mokratyczna od szeregu mie I 
i pogorzeli.sk, ciężko dudniły kro- ~ siecy ostrzega demokrac:ie ~ 
ki niemieckich oprawców, rozlega- ofiamiejs~ej służby w inte~·esie I~: Henryk WACHOWIC~, wohodzą stoosobowa. kolumna milicji po- ~ francuską przed nłebezpie· ~ 
ły się jęki ich ofiar, świdrował dn pracującego, postanowił uczc1c tow.: DUNIAK Stanisław, KA. rządkowej PPS •:v mundurach par- ~ czeńs·wem, jakie grozi jej ze I 
uszy w~rko~ bombowców, ogłusz~! pamięć wielkiego Przywódcy Pol RACZEWSKI Anitr, ANDRZE- tyjnych, wioząca . sztandar WK I str~~;Y~:;h:e d<!a~~:,~e;~szcze I 
huk ,dział 1 trzask :valących się skiej Partii Socjalistycznej wysła- JAK Edward, STAWIŃSKI Win. PPS ora:t wieniec z cz~rwonymi ~ nie są zbyt wielkie. Ale są o. I 
domow. \niem specjalnej delegacji do Kra- centy, KARBOWIAK Jan, WA- szarfami, na których widnieje na- I becnfe większe, niż przed pół I 

Umarli za Po,skę ludową kowa„ gdzie w dniu jutr:rejszym CHOWICZ Dominik i GŁOWACKI lpis: SIH:..\DAl\H HOLD PAl\UĘ. I ~::~~~~ł ~~ójh':'~~igr!~y s~~~~- I 
N IE OBESCHLI\ . . . odbywa. się odsł(lnięcie pomnika Lucjan. Zespół pracowników Wo- CI WODZA PPS - WOJEWóDz- J. burski. Wzrost ten 7,ll.Wdziecza ~ 

~ kl'Wl' siedmiu -~iso~twe 2;~a~ tego. n. iezmordowauego szermierza 
1 
jewódzkiego Komitetu Polskiej KI KOlUI'l'.ET PPS W LODZI. ! de GauJle godnemu po•ępie· ~ 

I 11: nia faktowi rozbicia lewicy I 
ków, nie obeschły jeszczi;; oczy, socsa izmu. !Partii Socjalistycznej w Lodzi re- Nasze władze Jlartyjne, organi- J. francuskiej. Wspólny front so ~ 
opłakujące swofob najbliższych, W skład delegacji na której cze_ prezentują kierownciy poszczegól. zująo wyjazd Jfcijalnej delegacji ~ cjalistów, komunistów, rady ~ 
gdy oto po raz trzeci po wojnie do Krakowa dają dowód że więź I kałów, a być może i ruchu J. 
obchpdzimy Dzień Zaduszny. Nie ł c 1 ' • : ~ l\'.IBP, oczyszczonego przez od· ~ 
wszyscy odszukamv na cmenta- ą zą?' po ~kiego ro~otnik_:i ~er- ~ pływ elementów degaulli. ~ 

h ·1 'd ·. h z Ignacemu Daszyn' sk·1emu woneJ Lodzi z UC'Lllmem wielkiego~ stowskicb, stanowiłby zaporę, ~ rzac mc;gi y naJ rozszyc mar- sz cunk · ·1 • · dl t b 1 ~ t · 11: 

ł h t · · · 1 · i a u 1 nu osm a ry una u. ~ k orej de Gaulle w swYJn ~ 
yc ' przys rouny Je zie emą do rac . " e o .. d - • . óll d ł d i d ł ł :.i 

astrami. Miliony naszych braci i . p UJ;c g. ! znaJ nJe swoJ i marszu - o w a zy n e z o a - ~ 
Towarzyszu Daszyński! najlepszy I naJzywszy wyraz w :.i by przekroczyć, Każdy, kto :. 

sióstr, ojców, matek i dzieci, przy- · · · i dziś przeszkadza takiej kon. i 
jaciół i towarzyszy bronl spalili Nas tu tysiąc. Zdradź sekret! kierowmctwie naszego ruchu. ~ solidacji lewicy. bierze na sie ~ 
Niemcy w krematoriach, albo znie- Podnie.§ głowę; zapomnisz siwych włosów na głowie I ble odpowiedzialność za skut- I 
kształcone ich trupy ukryli w set- Czas nas łączy i dzieli - więc uśmiechem czas przekreśl U L Q J ~ kl, których znaczenie jest ~ 
kach i tys!ącach nieznanych mogił I nam, młodym tysi~m, odpowiedz: I szersze, niż granice Francji. ~ 
zbiorowych. Nie dotrzemy do nich · dla repatriantów ~ Bowiem faszyzm przestał być ~ 
z listopadovrymi kiviatami. Pobieg. Jakźeś serce uzbroił, ~ ruchem nacjonalistycznym z J. 
niemy tylko ku nim krzykiem osa- w jaką moc i skąd wdętą, Polskie Linie ~eglugowe Gdynia i wczesnych dni l\fussoliniego. ~ 

Nowa placówka 
Spółdz. Wyd. „Wiedza„ 

W ostatn:ch dnfa·ch uruchomiony 
został w Szczecinie Oddział 5p, 
\Vy<l .... Wiedza". Oddziia~ mieści się 
przy At \Voiska Pohsikie·go 29 i za· 
latw·n "''zc'k'e ~raWY. z,wiąza.ne z 
prc•;nrnc··ata \YSZY'.'t'l<l~n wydaw
nictw .. \\' r'i7.\" .. Rnhotni·k" .. Ex
pre ., \\'' t,· .'', . .r~: , rt'"' Po:inatisłd", 
„Gazda Robr ·n.kia'' - Ka:towice, 
„Kurier Mors!ki'· - Gdati&k - 5()J)rrt, 
„Kurier Pnnu lat"'t~" - Łódi, „Na· 
przód" Knku\I. „Gfo.s Pomorza" 
- Tn ~UJi ,.\\ :·oclaw ·ki Kuri·er II'' -
Wroc!a11·, oer'o<lvkr'11 · - „P~,~~l:·d 
Socia'h:yczny". ..Ty<lzieti Robotn•
k~··. „~wiat i Pol ka", ,,Now;nv !.,'.
ternokie" w Wydziale k.o]Jpoor:ażu, 
oraz zgłoszenia i r~klamy do v•ya; e
fiOnych i wiszyis.tki-oh innych wycho· 
dzącydh w Polsce ~opism : wy
dawnictw w \iVyidziaile Ce·nalnego 
Biura Odoszeń i Reklam. 

Ponadto czynn:y je5t inż 0:.11zial 
Socjalistycmej Agencji Pra ·owei. ie· 
fo.rmu.iący poprzez cer•! "1'e :::i'1 pra· 
se pal ką o wszy.stk · r:'eka wv.:h 
.zdarzeniach na tere.nit: W10iew.)jztwa 
szczecińskiego. 

żeś nie ugiął się w boJ'u Ame ... yka wprowadzaJ· 250/ ~ Dziś faszyzm jest niebezpie. ~ 
- • ą O ~ czeństwem w skali światowej ~ 

tyle dni, tyle lat. zniżkę od normalnych stawek ~ i demokracja w każdym kra· 11: 

Żeś w upadku tym wyżej frachtowy~h na przewóz mienia-re- I ju jest zainteresowana w tym, ~ 
niósł idee. jak świętość patriantów z Anglii do Polski. Ul- ~ aby faszyzm nigdzie nie po. I 
Jakżeś umiał iść pierwszy ga ta ułatwi repatriant<Jm zabie- I rastał w siły, które grożą po- ~ 

ranie z sobą do kraju ciężkiego ~ kojowi i wolnośc~ całego ~ 
i na skale sprzętu w rodzaju samochodów, ~ świata. ~ 
kuć ślad. maszyn itp. ... ................................................. , ............... ..., 

I coś zyskał. 

Płaszcz chwały, grubo władzą podszyty? 
Sto pomników? Buławę? Urząd? 
Wiemy; nikt nie zapłaci 
t?hmury ogniem spowitej, 
Kiedy idzie świat wstrząsnąć burzą. 

Wiemy; karku nie zgina dumna praca dla sprawy, 
taka prosta i taka niezwykła. 
Prawda, klejnot szkarłatny, nie wymaga oprawy -
wolnej piersi w szlify nie uwikłać! 
Z Twoich pragnień serdecznych i z Twej walki niezłomnej 
my rośniemy rozwijamy front. 
W ml)('nych sercach wyryte, jui ·ji: nie da zapomnieć

Twoje imię - iskra na lont. 
I my .iedui sowitej nie cofniemy zat>łaty. 
Two.je i!-.'" - iskra na lont. 
r my .ietłu . „owit.e,j nie cofniemy zapłaty. 
Przejmujemy cel i myśl. 

'/', krwi czerwonej dni nasze jak sztandary, ja.!• kwtaiy -
dni ZWYCięskie rozkwitaj~ 
już dziś. 

Edward Szymaósld 

Prze uwanie toró 
na linii Kraków -Przemyśl 

Po przebudowie torów kolejo- malna Iini.:i pasażerska na tym od
wych i uruchomieniu odcinka na cinku. 
trasie Rzeszów -- Przemyśl, pro· 
wadzone są dalsze prace nad znor· -------------
malizowaniem torów na linii Rze. 
szów - Dębica. Prace te są na u
kończeniu i w dniu 28 bm. wyszedł 
do Dęb~cy pierwszy pociąg prób-

BENZYNA 
dla Polski 

ny, dla sprawd2enia linii. . Z radzieckiej strefy okupac '·. 
Przy dalszym przekuwamu to- . . . ~ J 

rów najwięcej trudności sprawia n~J. N1emrnc, Polska ot~zymała w 
przebudowa odcinka między Dębi- b1ezącym roku wzam1an za wę
cą a Tarnowem, gdzie musi być giel, koks i benzo, przeszło 20 ty
zmienio~a mostownia :°a Wisłoce. sięcy ton benzyny syntetycznej i 

Zgodme z planem pierwsza faza prawie 800 t t t 
przekuwania torów na odcinku • on syn e ycznego 
Kraków Przemyśl ma być za. kauczuk•1. oprocz oostaw soli po
końr7ona w dn. 2 listopada i w tasowej i r zęści do maszyn włó
dniu tym będzie już czynna nor- kienniczych. 

I ' 



~tr. i KURIER POPULARNY 

.. 
Nr 298 (729) 

• W Niemczech w obCYLach dla bt· 
, ternowanych manów znajduJą się 

do dyspazycji Polsk:ej .'1.lsji Woj· 
skowel: 

Press fri.ednch., funkcjonariusz 

E:: z.wiąz!tu z P:zyjazdem llii wów'cz~ w umyśle: czytelnika pra· 1ści, o którym zupełnie zapomniały 
n~u~ g8: a.o Polsk~ warto J?rzy- sy codz.ienniej, gdy nie znajdował powołane do tego instytucje i or

Gestapo w Lodzi, 
momentach i głosiły niezłomną Rudolf Meyer, radca' kryminamy 
wiarę w zwycięstwo słusznej spra- l(riłJo w Lodzi. 

pom~1e_c,. ze znakomity ~en .pi.:iarz na szpaltach „swego pisma" ani ganizacjc. 
bawił JUZ .raz. w Polsce i goscił w słowa o pobycie jednego z najzna
naszym ~1 eśc1e. Było to 20 lat te- komitszych pisarzy. Brał do ręki 
mu, w J!!erwszej połowie grudnia inną gazetę - b sama historia. 
1?27 r. • '_!lleiy zaznaczyć, że ini- Przeglądał je nazajutrz uważnie i 
CJatywa. onczesnt)go zaproszenia. znowu nic: najmniejszej wzmianki 
Ei:enhw·ga do Poli.ki wyszła z Lo- o wizycie Erenburga. A jednocze. 
dZI •. Spędził on tu parę dni i wy- śnie w salach odczytowych pełno, 
głosił odcz:;i. pt. „Ro~·nanty2'.111 na- setki i tysiące biją mu brawo. 
sz~ch czascw, recytuJąc wyJątki z Erenburg nie wypowiedział się 
naJnowszych swych utworów. Ten wówczas na temat zorganizowane
sam odc~yt wygłosił również w go, „sprzysiężenia przemilczenia". 
Warsz~w1e. . . . 

1 
• • W ogóle w rozmowach prosił, aby 

wy. l(apperel Karl. funkcjonariusz po-
Gdy wreszcie po długiej strasz- l!cji w Lodzi. 

Pomu.no w1elkieJ .Po1.m~arn?sc1 pi nie pytać go o nic. co by dotyczyło 
sarza. cieszącego mę łuz wowczas polityki. 
zasłuzoną s~awą wśro~ ~zer?kich Po odczycie redakcja łódzkiego 
r.z.esz P?lskich czyteln~ow I po. „Głosu Polskiego" podejmowała 
muno mebywałego zamteresowa- Erenbur<>'a bankietem w restaura
nia jego osobą, .cał~ niemal pr~sa cji „Teatralnej", tu, gdzie dzisiaj 
polska .- z wyJątk1em paru .• I!1sm mieści się ,,Tabarin". Trzeba przy· 
- uwazała ~a stosowne przeJ~c do znać. że Erenburg czuł się dosko
porząd~u dziennego D:ad tą wizytą. naie i dał nawet temu wyraz. Oży_ 
I t<? wowcztts, gdy bhety na wszy- wiona wymiana zdań, która prze
Stkie odczyty Erenburga zostały dzieżgnęła się później w serdeczną 
rozchwytam' pz:zez pub:iczność, _wy· pogawędkę, trwała do godziny 3 
prze~ane na kilka dni przed Jego \V nocy. Erenburg dzielił się swy
przyJazdem;, ~awet prasa tzw: mi wrażeniami z podróży w ogó
„po,st.ępo~a me. wy~rukowa~a naJ !e, a z Polski w szczególności. 
mrue.JSzeJ. wzmianki o wyb1.tnym Dziękował goriico za gościnne przy 
goścm, rue bacząc; na to, ze na jęcie, a my byliśmy zadowoleni. że 
d~orcu ·.vitało go kil_ku ~olegów po spełniliśmv w stosunku do wiel· 
p1orze OZ-clZ paru dziennikarzy. kiego pisarza obowiązek aościnno. 

WYMOWNE MILCZENIE "' 

ERENBURG - ZNóW GOSCIEM 
POLSKI 

Dzisiaj Erenbw·g przybywa do 
Polski w zupełnie innych warun· 
kach. Jest oficjamym gościem rzą· 
du polskiego i pobytowi jego u nas 
prasa polska, stołeczna i prowin
cjonalna, poświęci na pewno nie 
j dną szpaltę. Tym bardziej, że w 
ciągu tych 20 lat Erenburg zdobył 
jeszcze większą sławę swymi po
wieściami oraz niezliczon:s: mi zna
komitymi artykułami i felietona
mi, które w czasle wojny za.grze· 
wały świat do walki z bestią hi
tlerowską, podnosiły na duchu na. 
wet w naJbardzioj beznadziejnych 

n.ej nocy wojny, nadszedł i:.wit zwy . Lódzka <?krę.go~a 1:<mnisja Bada· 
cięstwa, stało się właśme to, co , ma _Zbrodni ~1em1eck1ch Vf Polsce 
Erenburg zapowiadał w swych pło pro~1 . wszystk'.e osob~, ktor.c. me>gą 

• • . ZłoZ\C zeznama o dzJalalnośc1 wy· 
nuennyc}l artykułach 1 to p:sa· mietiionycb osób w Polsce 0 z,gło--
r.ych ~owczas'. gdy hordy h1tle~ szenie się do biura l(cmtSji w go
rowsk1e stały J~Szcze nad Wołgą i dzinach Jl}._13. gmach Sądu Okręgo
atakowały Stalingrad. wego w L<>d:t: pl. Dąbrowskieg1> 5, 

Dzisiaj, gdy Erenburg jest na.- pok. 119. ' 
szym gościem, należy mu złożyć 
hołd nie tylko w uznaniu jego 
wspaniałej twórezości literackiej, 
ale równie.Z jako wielkiemu, uta
lentowanemu trybunowi, który 
potrafił wpoić wiarę w zwycię
s~o całym ludom. wówczas gdy 
ono jeszcze było bardzo dalekie. 

Jan Urban 

Komunikat 
W zwlązku z „Swiętem Zmarłych" Zwill 

zek Uczestników Walki Zbrojnej o Nie
podległość i Demokrację w Lodzi wzywa 
wszystkich swych członków do stawien
nictwa się na Rynku Bałuckim w dniu 
1. 11. b.r. o godZ. 16JJ() - nastąpi tam u-

l 
formowanie . lę pochodu na cmentarz 
,,Rt.dogoszcz''. 

tros€e o dzieci 

I z 
mus.z11 być przedmi.otem troski całego społeczeństwa· 

(b) Jednym z najbardziej palą,· 
cych problemów w okresie powo
jennym jtst wychowanie dzieci i 

Zdawać by się mogło, że gdy ----------------------------
przybywał do nas pisarz tej miary 
co Erenburg, pisarz, posiadający 
już wówczas od szeregu lat głośne 
imię w literaturie światowej, czy
tany jak mało kto i wywierający 
szalony wpływ, nie mówiąc już o 
hypnotycmym wprost działaniu 
na młodzież współczesną, zdawać 
by się mogło, że nasza prasa, przy 
najmniej ta ,.postępowa" poświęci 
mu chociaż dziesiątą część tego, co 
pisała np. na cześć Chestertona i 
in. Prasa polska w stolicy wyraź. 
nie zbojkotowała Erenburga, zboj
kotowała '~ sposób najgorszy, bo 

młodzieży, roztoczenie opieki nad la została podjęta przede wszyst
wielką masą s11~rot po ofiarach kim przez Sądy dla nieletnich. 
wojny. Dzieci, pozbawione opieki Lódzki oddział dla nieletnich 
rodzicielskiej, wykolejone i wy- przy Sądzie Grodzkim pracuje od 
chowujące się na ulicy, to przecież pierwszej chwili po odzyskaniu nie
przyszli przestępcy, element, któ· podległości. zajmując się nie tylko 
rym milili zająć się już teraz spo- wymiarem sprawiedliwości, lecz 
łeczeństwo. głównie rc::taczaniem uzdrawiają-

przez przemilczenie. . 
Na komendę, według dyrektyw 

idących ~ góry, uczyniono na pra
sie najhaniebniejsią operację, któ· 
rej poddały się wszystkie „nieza
leźne" organy opinii publicznej. W 
imię jakiejś niemądrej „racji sta. 
nu", której nie mozna nazwać ina
czej, jak barbarzyństwem, stara
no się ukryć przed społeczeństwem 
zdarzenie niepowszechne - wizytę 
wielkiego pisarza rosyjskiego. ów· 
czesne władze Rzeczypospolit.ej u
dzieliły mu wizy na wjazd do Pol. 
ski, nie zakazały wygłaszania od
czytów na tematy apolityczne, ale 
postanowiły uśmiercić go moralnie 
i myślały, że można to uczynić 
przez za.mknięcie oczu i zatkanie 
uszu opinij publicznej. 

Trudno wprost zdać sobie spra
wę z t:ego, oo musiało się dziać 

r 
W Polsce mamy obecnie 157 tys. cej opieki :::.ad dziećmi wYkolejo. 

sierot i półsierot, z których część nymi. W pracy tej pomaga sądom 
29 patdzlernlka we współzawodnictwie chowska 1137 proc.) Bolesławę Botek (135 tylko znalai.ła ciepło domu rodzin instytucja kuratorów, której zada

"szóstek" w PZPB Nr I najlepszy rezul- proc.). nego w rodzinach zastępczych, w niem jest badanie przyczyn wyko
tat osiągnęła Korzeniowska 182,t proc. Po We współzawodnictwie ,zespołowym gru domach wychowawczych i domach lejenia po;1.ierzonych im dzieci, ro
za tym przodowali: Pałszyńsl<I (171,6 pa Grzelaka (134,1 proc.> wyprzed:tlla i:ru dl · d h · b' · · d' ' d · k h 
proc.), Lipińska (168,1 proc), Gołygowska pę Bo#dańsldego (130 3 proc.) a grupa !\lań a sierot, prowa zonyc przez m· ierue wyw1a ow sro OWlS owyc , 
(166,9 proc.) oraz Wierszeniowa (161,ł kuta {t31,s proc..) ze~pół Pacholaka (127,9 stytucje spc:leczne. A reszta? Re- oraz roztoczenie opieki nad nielet-
proc.). Na „czwókach" pie"fsze miejsce proc.) szt h . " . t t l" . . t . . . k 
zajęła Dratwicka (134,8 proc.). WśrÓd tkaczy pracujących na „szó•t· nr•ę .d„wydc. Ovy11Jke .tru.es .eby UtlCa. lllilldl P

1
rzes ępc~kl, JUZt P? wyro u 

we współzawodnictwie zespołowym gru- kach" pierwsze miejsca zajęły: Stanisła· vvsro Z!eCl Wl me ze rac wo, są u. nstytUCJa ura ?row, wyma 
pa stolarza Zygmunta (128,5 proc.) wy- wn CleUlk (160,S proc.) oraz Zofia Kop- złodziejstwo, włóczęgostwo. ga prócz :;.pecjalnych wiadomośd z 
przedzfla znów grupę Stolarza Stefana c:r:yftska (160 4 proc ) N T k d · · · d d · · k · h l ·· d l 
(121,3 proc.) a zespół Kiblera (119,6 proc.) WlfrM ,cz~lirek" · ~zołowe miejsca zdo- a 8 •18 ·ą . rogę zyc~a 1 ą zie~l za • r~su praw3: l ps ·c .o oi;pi. z 'J •• 

zespół Engla (107,2 proc.). b ły: .Janina Wł darczyk (161J,s proc,) o- pozbawione ciepła rodzinnego, opie nosc1 pedagogicznych l duzego po· 
W przędzalni uzyskała Z-Ofla Baranek I raz Genowefa Jcr.zykowska (158,2 proc.). ki materialnej i moralnej, środo· święcenia. Przy łódzkim Sądzie 

!~~8 1~:~c·p:!,~~my, a Michalina Kamlfl· na'fle~!~B /::Uita"t:ró!sfąr:~~~ <~~r=~~ wiska domowego. Inną kategorię dla nielett!ch pracowało dotych-
w PŻPB Nr 2 w przędzalnl na czte· Nowak (161,1 proc.) oraz Władysława Jo- dzieci - f!rzestępców, stanowią te, cza.s 24 kuratorów. Ich pełna ofiar 

tech stronach uzyskała Marla stetmaczyk chlm (160.2 proc.>. których rodzice nie umieją lub nie ności działa1ność obejmowała słu-
136 proc. a Janina Marczak (trzy strony) W tkalni (czwórki) pierwsze miejsca za . , . . . • · zak · d 
osiągnęła 140,9 proc. Jqły: Janina Gablnowska c1s2,s proc.) o- mogą zaJąc s1ę ich wychowamem, zbę pomocn::czą w res1e ocho-

w tkalni we współzawodnictwie „szó· raz Wiktoria Denecka (142,8 proc.). lub co g.:i::-.sza sami dają przykład dzenia sądowego oraz władzę opie-
stek" pierwsze miejsca zajęły: Bronlsła· w PZPB Nr 9 na „czwórkach" oaJlep· występku. Dziecko krzywdzone kuńczą z ramien.i.a Sądu. Kurato-
wa Ciuła (130,6 proc.), Bronisława Clu· szy rezultat o&ląg114l Bernard Motylewski . . . • . . . . 
pińska (130 proc.), Anna Bania (120,9 proc.) (161,3 proc.). Feliksa Palmlska wykonała przez otoczerue, dziecko menor· row tych Jednak Jest mewiele, by 
oraz Wiesława Brzezińska (120,5 proc.). swe zadanie w 158,2 proc., a Władysława malne lub niedorozwinięte - to mogli oni zająć się wszystkimi 

Na „czwórkach" osiągnęły: Józefa Wie· Frycb w 150,7 proc. dd · 1 „ ł d · h dzi • · h d ' · 
czorek 145.4 proc„ Hallna Sobieraj 144,9 w PZPB Nr 16 wśród prądek pracują· o Zł; na .,,_rupa ~.o ?Cianyc prze ecm1, przec o zącym~ przez iz-
proc., Irena RzeJ!.!:cka 144,8 proc~ Mela· cych przy czterech stronach najlepsze re stępcow. N1ezalezme Jednak od te- bę sądową. Dlatego tez postano· 
n1a Siwińska (143,2 proc.) oraz Józefa Tor zultaty osiągnęły: Genowefa Cie ·lelska go, jakie je.St tło obyczajowe dzie- wiono liczbę kuratorów zwiększyć 
czak (143 proc.). (167 proc.), Zofia Stolecka (155 pror.), Wła k lni · t t · t I ->- , 

w PZPB Nr 3 we wspóhawodnlctwle dysława Bońkows?<a (155 proc.) Janina c a pope aJącego przes ęps wo, l w ym ce u przeprowauzon ZO· 

„czwórek" na czoło wysunęły się: Bro- Majchrowicz (153,3 proc) I Mart~ Bugat- nie przestaje ono być dzieekieni.. stanie na terenie Sądu Grodzkiego 
nłsława Deka (117 proc.) oraz Zofia Kon- ska (145,8 proc.). Należy je przeto raczej wychowy. (oddział dla nieletnich). specjalnv 
warska (174 proc.). , • . I , ku t dl h-

W PZPB Nr 4 na „ósemkach" osiąg- KTO PIERWSZY1 wac mz rnrac. rs przygo owawcey a nowyc 
nęla Walentyna Kwaśniewska 1C9 pro~„ zs paftlzlerntka we współzawodnictwie Biorąc pod uwagę tę niezwykle sił kurato=-skich. Kurs ten jest ko-
a Euc. Kamińska 175 proc. normy. Na mlędzyfabrycznym w pnemy!ile bawełnia ważną z punktu widzenia społecz- nieczny ?. uwa.,; na to że kurato-
„czwórkach" najlepsze wyniki uzY'.skali: nym na!lepsze rezultaty w pracy osiąg- . . ' . o~ • : 
Piotr Zaborowski (152,6 proc.) oraz Jan I nęly PZPn w Rudzie Pabianickiej wy- nego sprawę, powołano do zycra rzy rekrutuJą. się z roznych zawo
Grndzhiskł (150,3 proc.). konuJąc plan dzienny w przędzalni „§re- szereg instytucji, specjalnie zajmu dów i nie posiadaja dostatecznych 

W PZPB Nr 6 wśród przadek ('1l50 wrz.> dnlej" w 104,l proc., w przędzalni od-1 · h · 1k t Ś • • d • · k · ki 
wyprzedziła Kazimiera Pazik (Hl 1 proc) padkoweJ w 108 6 proc a w tkalnf w 102 „ Jącyc się wa ą z przes ępczo ci.ą Wla omosc1 z za resu opie · nad 
Irenę Dubel (U? proc.) a Helena WoJcle· proc. ' · .,~ wśród dzieci i młodzieży. Walka dzieckiem ulicy. 

Teatl' Kameralny Domu Zolnierza na otał podstępny i przebiegły Mer-I na " trikolo1'y, a wyobrażająca/ stępufa w tef komedii ch<lr grcckł. 
kury. furtkę czy ogrodzenie - wszystko Ich parabazy mają też nicm11ł~ ła• 

„AMFITRION" 
l111edia w 3-c aktach Ja a Gira o 1 

Wszyscy pam tamy •• Elektrę'' Gi-, kosznei lntelektuałneJ graszkl. Czy 
raudoux. wJelkt sukces Teatru Woj· I totnle wziął w obronę Bogu ducha 
ska Polskiego z przed półtO'l'a roku. winnego Amfitriona, czy rozchwiał 
W zwfązku z tą sztuką czytało się pJotk~ krążące od wieków na temat 
nawet o oonowuym zwrocie ku kła- tego osobliweg<> małżeńskiego trójką 
sycyzmowi. Nie miejsce tu na roz· ta, którego bok trzeci stanowić mia
ważactia, ile w twierdzeniu tym by· ła osoba ul mniej ni więcej tylko sa
lo słuszności, ile przesady, a ile nie· mego Zen.a, stwórcy świata greckie
p.orozumienia. Powrót do tematyki go, pa.na łiogów I ludzi? 
klasycznel nie Jest r6W00U1ac:r.ny z R ąd I t J t 
klasycyzmem. Zwłaszcza, kiedy z . ozs .zen e e 51>ra~ !>?z.os a· 
antyku wypłasza się starożytnego w1am luz własne) domysłnos~1 .wi
d.ucha, a wprowadza nowego, lub dzów. W komedii Giraudoux me 1e~t 
właśne „widzi mi się". Powstaje to zresztą !1aJważniejsze. {ako p1-
wtedy parafraza lub goteska, nie· sarz. wy~ok1eJ rangi, wyraf.n?wany 
kiedy offenbacb1>wski persyflaż. ironista 1. typowy l)il"zed:staw1c1el no· 

w ,,Elektrę" wmontował Oirau· woczesne1 umysłowości francuski~I, 
doux zagadnienie 0 integralnej spra· Giraudoux posł~żył się racze) <>dw1e
wicdliwości, nie n.aruszaJąc zresztą cznym komediowym tematem lak 
samej statyki tragiczej utworu. Nie kanwą .dla rozsnucla całe~o bo~a
wprowadzał tam zr .ztą myśli nowo ctwa nieprzebranego kramu swoich 
czesnej chyłkiem, akcentował nawet k<!nceptów. Jak ~sk<>tli":e race spa 
Jej obooność w sposób. demonstracyj l~ą s~ę ~ dowc1pn}'lll d~alogu oso· 
ny. Papierośnica Egista była pod b1ste zyciowe obserwac1e autora, 
tym w.zg]ędem rekwizytem o sym- tryskalą paradoksalne uwagi, snują 
bol!cznym znaczeniu. wypowiedzi na nalr6żnorodnielsze te 

Teatr Kameralny gra obec.nle z maty - od religU, kosmogonii i 
dużym powodzeniem ,,Amfitriona" stworzenia świata począwszy. skoń· 
Giraudoux, ściś e) m6wi-..c - Amii· czywszy na miłości, polityce. mill
triona .,38". Po tragedii - komedia taryźmie i subtelnościach małżeń· 
tegoż autora. Giraudoux posłużył sklei alkowy. Nie podeimnfę się w 
-ię w tym wypadku historią narodzin krótkiej recenzll rozplątywać tego 
Herkulesa, dla spreparowania roz· węzła, który, za podszeptem autora. 

I 

O antycznym Amfitrionie Jemy to, do makomłtego Trębacr.a włącz- dunek kooceptu i humoru. Wo)l>w 
z mitologii, że nim znalazł. slę·w Te· n!e. utrzymane było " stylu. Koło oJk Tadeusza Schmidta Jest mote 
bach, miał Jut za sobą przeszłość tego wszystldeg<> zasłuiył sie Wła· za bardzo serio, a Soz!asz Si:lni..,ła· 
d<>ść burz!lwą. Zabił swego stryja dysław Daszewski. wa BugaJ_ ki~. przy pewnych wa• 
Elektriona, który wyruszając gdzieś Bohaterką dokoła której kręcą się lorach naturalności. za inało ·yra· 
na wo"nę. zdał mu chwilowo rządy sprawy bogów i ludzi. a która Jed· zisty. Za to Trębacz Tararskrc~o. 
w 1\\ic nach. a nawet zaręczył g<> z nocześnie poohłanła trzy ćwierci u· lak.o rzecznik famy i up111•i. icst 
własną swą córką Alkmeną. Po tel wagi całej widO'WDI, jest Danuta kreacją bardz<> udaną. 
prnrgodzie ratował się Amfitrion u- Szaflarska jako Alkmena. Kledv s'.ę Wykonawca roli tytułowej, Jerzy 
cieczką do Teb, gdzie władał wul patrzy na grację tej artystki. hiedy Duszyński, jest bohaterem na 
jeg , znany nam skądinąd Kreon. chciwym uchem ł<>wl się każde d<>w· schwał. Warunki zewnętrzn\! prcue
Kreon, „sędzia sprawiedliwy", roz· clpne słowo .znakomicie rzeźbi1>nego stynulą go do tej roli wyj:;tkowo. 
grzeszył Amfitriona z winy i zrobił przez nią dialogu, przestajemy gor· Daie równleź typ w ogóluycll uiry
go ,.generałem'' teb:ińsklch sił zbroi- szyć się natarczywością Jowisn, a sacb udany. Szk<>da. że 1•ie uda!e 
nych. dni;.6ki Zeus nie zaawansował lednm:ześnie cleszYtllY się, kiedy w mu się tak d<>brze z mó ~·leniem dia
go do rangi bostdego swego kuzyna końcu udaje je) się zapędzić tego logu, przez który miejscami tylko z 
i nie uczyni! zeń po wieki wieków ojca bogów w kozi róg. Zresztą - grubsza się .,przegryzuJe". 
pntrona staroly~nych rogali. nie tylko samego ojca bogów! Adam Mikołajewski me zupełnie 

lnscen zacja komedii Giraudoux w Sztuka przygotowana jest 1 wyre- nas przekonuje do swego .to-wisrn. 
Teatrze Kameralnym p szła po linll żyserowana Pomysłc>wo przez Erwi- Rola Ledy też mniej <> powaitl-1 ro
pół groteski. pół parodii. Na firma· na Axern. Widownia co chwila rea· dzaJowi talentu Elżbiety Lab1:ńsk1~j. 
meucie. służącym za tło, oboi' zo- ;;uje śmiechem i bawi sie do~kona- Helena Buczyńska za bardzo ':'l.al':lu· 
d"akalnej Ryby, mamy faeton, wi- le, cfioć predstaw!enie lest wyra:i.n1e ie rolę Eklissy, choć nie oolll)bna 
dzinw kawałek greckiej kołu mady clia dorosłych - I to nie tylko 1><>d Jej odmówić siły komicznej. 
I Łuk trium! lny - byśmy nie za· względem wieku! Sz.tukę bardzo dobrze prteiożl•I 
pomnieli, że Teb • 1~żą ~dzi~ś bardzo Nie wszyscy wykonawcy doc.aga· Bohdan Korzeniewski. Tran ppz:;cja 
blisko Paryig, a Olim:> - tui tuż ią sie do P<>Ziomu gry Szaflarskloi. stylu Giraudoux na język ob~y ro•c 
niedaleko cd śp .•• .Jouiles-Par:siens", Znakom"{}• jest jeszcze Jacek Wosz jest sprawą łatwą. Znafozienie ~ ·ia· 
w których ni ;m·crtelny Offenbach czerowicz w roll boskiego un•ipoł- ściwych <>dpow!ednikó · wyma:ta du 
swojego cznsu sprawiał swe home- cia Merkurego, istotnie bożka l :ioJ żej literackiej kultury. Na szczęście, 
rycko-olimp'jskie szyki przed zgra- ciemne) gwiazdy i prawdi;:wei olim· tłumac-ienie polskie znalazło się tym 
madzonymi w lożach prawdziwymi p"jsklei zakały. Jego mina, lego szel- razem w rękach pow<>łauych. Z pod 
bogami ziem.~ldml z epoki drugleg<> mowskie spojrzenie i spos6b mówie- pióra Korzeniewskiego wyszedt rów 
cesarstwa. Ten wymonoklowany Jo- nia. to rzeczy o których prędko się nle-.i I oddany r.rzez naszych in~e
wisz i Merkury, którego stroju poza· nie zapomni. Zabawną fi~1irę stwa• nizatorów dowcipny Prolog. na 
zdrościłby mu sam boski Villon, te na również Ludwik Tatarski w ro· wszelki wypadek wprowadzający wi 
wvmyślne płaszczyki, ł"~czki, ta li Trębacza. Trębacz. Wojownik, downię „in medias res''. 
śpiczasta klatka na gołębie, przybra· Głos z nieba i służący Sot.las' za- ST. WOYNA·OWIAŻDZIŃSKI 
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surowiec do łódzkich fa.bryk ... 

~ezo 
W najhlizszym czasie zostanie bie węg1owe, a wydobycie ropy 

uruchom:onn w Uzbekista;u€ potę- naftowej zwiększyło się 67-krotnie 
żna elektrownia wodna, nieznacznie w porównaniu z 1913 rokiem. 
ustępująca \.\ sweJ sile przedwo- W Biegowacie powstały wielkie 
jennemu Dnleprogic:-:>owi. Zbudo- zakł, dy JJ1;tnicZI.!. W Taszkiencie 
wana sih~i: robot111ków i chłopów działają w~c,lkie zakłady budowy 
całego kraju, elektrownia ta .je<1t maszyn. zaś w C.wrcziku rozwinął 
symbolem r1uwoju Uzhekbtanu. się duży przemysł włókienniczy. 

Niegdy5 t"·gzot 'rzna kolonia ca-
ratu w Aiji śrcidkowej - Uzbe· GIHANTYCZNA SIBć 
ki.stan jest ctzjsi<'.j samndziclną i KANAf_,óU' 
silną sosp0dar!'z, republiką ra. Dz.Jęki sy!!itemowi nawadniające-
dziecką. mu i zasfosowamu współczesnej 

Miaq l<olonia1'1e1 zależno ·ci U- agrote"hn:..k,, 11zbeckie plantacje 
zbekistanu rd carskiej Rosji, był 1

) .wełny, ~ia~ą o?ecnie najwięk
np. fakt, ie ta ojcz~zu·1 bawełny szc na swtec1e zb1or • z he~tara. 
i jedwabiu nie pasiadała przed re- Dochod74. one do 100 cetnara: ba· 
woluc·, wi netw prt:f'm:vsh1, a wełny z. ;ednego. ha. Uzbekistan 
Z\ ł zeza ' I '1 ·je n; zeg . 85o;,, ów- pr~du..li:uJa obi:cru~ 60 / 0 bawclny 
cze~nej pt dukcji rolniczej Uzbe- Zw1azlrn ~ 1dz1ec~nego.. . '. . 
kistanu wywożono do centralnej Republika ta Jest rowmez Jed-
Rosji. nym z ~łfm'llych dostawców sn

rmHa. dJa fabn ~ łódzkich i biel-
RO ~ :'j'oJ pp.,zp. JYSŁU s lirh. Na. rok 1950 przewiduje się 

W okre;ie władzy re dzieckiej w Uzbekio;tanie 4-krotnie większą 
powstał w Uzbek'.stanie zarówno produkcję bllW<'łny niż w ro· 
lekki jak 1 ciężki przemysł. Pro. ku 1913. 
dukcja JY' emysłu tamtejszego Sieć nawadniająca w Uzbekista
wzrosła 10 krotnh w porównaniu z nie, składa:;ąca się z tysięcy kana· 
okresem pn.edrewclucyj:1ym. Prze łów, osi~g-a lączną długość 200 ty
mysł bie~-:.e energi{' z wielkiej sie <..ięcy kil'lmetró'· i jest 5-krotnie 
ei wodnych elektrowni. W latach dłuższa od równik:i. Z wydartych 
1941- 19 ł5 zbudowano kilka więk- pustyni ragą nawodnienia ziemi, 
szych elektrowni o łącznej mocy nOo/0 prz\'fldda na okres radziecki. 
ponad lO(i tysięcv kilowatów. W Obecnie przy ud~iale kilkndziesię· 
tym cz:iS'.e na jednej tylko rzece ~:u tysięcy ochotników, trwają 
Czirczi.k 9.;,wstało 6 wodnych elek- prace nad olbrzymim 500 kilome
trowuL OC::kryto szereg nowych trowym kanałem wiodącym od 
bogactw r11iner~ bych. nad rzeką rzeki Anmdaria do doliny Zera
Angren powstało poważne zagłę- szwana. Kanał ma nawodnić ol-

Nagroda kobiet 
dla mężczyzny 

.istniejący we Francji komitet pisarz, mężczyzna, który pisze o 
nagrod · !: · CJ:'ackieJ dla mężczyzny „Skorpionach rodzaju niewieście
„Femina" odzuaczający dzieła o go". Omawia on w swej książce i 
tematyce kobiecej, jest w wielkim porównyw1 skorpiony rodzaju żeń
kłor " _:2. '<cdn ·m z najpoważniej- skiego z i:obietami. 
szych kand. ·datów do nagrody jest 

roces geni lnego fnłszerza 
Jaka kara s11otka hofo.ndersłdego malarza? 

w j 
brzymi obszar pustynny. zwiskami. Przed r·okiem 1917 było KAŻDYM pltinie ameryk:.ui 1111, 

WALKA w Uzbekistanie 98o/0 analfabetów. sl..audynav. k·m, łtlsz;FIU ,im, 
Z ANALFABETYZMEM · Dzisiaj .malfabetyzm jest całkowi-· czy r-nrtugal~kim rnaleźć można oglo 

Ubiegłe 30-lecie, było również cie zlikwidowany. W 4 i pól tys. szeu'a. dotyczące w~·syłe!i paczek 
okresem cJrodzenia niezwykle o· szkół uczy się milion dzieci, zaś w .t:ywnościowych do Niemiec. ófJO,O 0 

ryginalnej i bogatej kultury Uzbe- 37 uczelniach wyższych i technicz· pacwk. uiwierających mąk~ pszcn· 
114, masło. ryż, cukier i lrnwę do~ę-

kistanu, literatury i sztuki, szczy· nych udiuje 45 tysięcy studen. czonych zostało w krótkim przcc 1~-
cących s:ę dzisiaj wybitnymi na- tów. ~11 c:tasn niemieck!m ad(esato~ .• ie 

z , . 
nowosc1 w dawniczych 

). 

które sklepy ko1omałne w wyzc n: 
mkmun ·eh krajach mu·iały zor" ni
zować spec!alne wydziały, by podo· 
lać zamówieniom. 

Paczek iYch przyb;wało do ie· 
miec tak w.iele, iż policja go,Podar 
cza \\ kilku większych miastach za
i nten~wała się ·resz. ie adrc ·ata· 
mi prze~yłek. 1.auważ• no bowiem, ii: 
znaczna część łeb 1m arto ci "ędro
" ała .wraz po pr1 •byciu na czam. 
rynek. 

Przy tej okazji wyszły na Ja ~ in
ne jeszcze, ciekawe szczegóły. Po 
kapit1lłacji Niemiec, wobec ostrego 
kr •z ·, 11 mieszkaniowego, h tłcrow
cóll, kt • rz~· w czasie woJny zajmo
wali ws amałe rezydencie, skoncen 
trowano w pewnych dzieJni·cach. 
Otóż obecnie J>Qli<:ia zauważyła, iż 
90 proc. paczek iY" nruiciowych z 
zagranicy adresowane jest do tych 
wła <nie ośrodków, czyli, że 1 wlą 
część przesyłek otrzymuia byli dzia
łacze partyjni. 

• 
Charaktcrystyczn~· wypadek miał 

miejsce w mieście Ulm. W i:.ew11ym 
domu mieszkały dwie kobiety o tym 
samym 11azwisk11, Maier. Gdy nade
szta paczka na ich nazwisko obie 
chciały ją oczywiście otrz.ymać. a 
trudno było rozsądzić dla kogo ona 
iest przeznaczona. Wszyscy miesz
kańcy domu doszli Jednak do w~ios
ku, iż adreoswana była niewątpltwlc 
z ml' ~ą o J\laleroweJ z l·go piętra, 
gdyż mąż jej ,,niewinnie" ledzi 
\\ięzieniu za przyuałeżność partyin,. 
podczas gdy małiooek drugiej pani 
\ajer uzuany został za szczerego de 

mokratę, który musiał ukrywać Ję 
podczas wojny. 

Bezdomne s rea 
W ANGLII urządzono oryginalny 

strajt... który zor:.:anizowali nie 
robotnicy fabryczni, ani portowi. ani 
górnicy, lecz.„ zakochani I 

Przed sądem am~terdam kim toczy/które podpisywał nazwiskiem sta· 
się obecnie niezwy1-de ciekawa rego mistrza holenderskiego,. Jan~ 
sprawa znanego i niezwykle uzdo!- Vermeera z Delft (XVII wiek) 1 

nionego malarza holenderskiego, sprzedawał je jako oryginały. Obra 
van Mergerena, oskarżonego o fał· zy van Mergerena, uchodzące za 
szerstwo. arcydzieła starego malarza holen- na zotykę 

Van Mergcren malował obrazy, derskiego znalazły się w muzeach 
holenderskich i .z.nanych kolek-

ro„ WO· ez· W literaturze w ubteglym tygodniu uucc mia,ta 

Chodzi o 1,500 narzeczonych z 
Birmingham, którzy nie walczą o ja· 
kleś zdobycze Sl)()łeczne. 8.godzinn~· 
dzień pracy, cz:r świadczenia socjał· 
ne, tylko o przydział mieszkań, z l>O" 
wodu braku których me mogą po 'lu· 
bić wybranek swych serc. Młodzi lu 
dzie oostanowlli nie żenić się, dop1)ki 
władze miejskie nel ułatwia im zdo· 
bycia mle. zkaó. 

cjach prywatnych. fabryczoego, Birmingham, były wl, 
f!S!ATNI TERMIN_ Prokurator zażądał dla Mergere- Pearl Buck, znana powueściopi- dawcó:w, skoro jednym z nich jest downia oryginalnej demonstracli: ma 

odnoiv1erua losu do lll-e1 klasy na kary 2 lata wlęzieruia za świa- sarka angielska, znawczyni Chin, pisarka tef miary co Pearl Buck. szerował Po nieb pochód, w którym 
bieżącej sz-ej Loterir upływa 3."~0 dome fałszerstwo. jest, jak się okazuje nie tylko lite- Egzotyka dominute teraz w wy- brało udział 1.500 zakochanych mto
LISTOPADA. Po tym termzme Obrońca va.n Mergerena twłer- ratką. Prowadzi ona z mężem dawnictwach. A~rakcyjność pisarży dych łudzi i tyleż dziewcząt, niosąc 

1 k · d · · d eł transparent:v domagające sle miesz-
ko e tor moze sprze ac rueo - dzi, że jego klient nie chciał pop - swoim wielką firmę wydawniczą i murzyńskllch Już nie wy~tarcza, lwi i ~rożące władzom depopulacją! 
nowiony los komu innemu, zaś o~ nić oszustwa, a malował I sprzeda· w tym charakterze odkryła nową coraz części~ zapowiadane są po- Na Jednym z transparentów młodzi 
pieszaly gracz traci prawo do dal- wał obrazy jako oryginały Ver- wielką gwiazdę literacką chińską wieści literatów ludów kolorowych. hrdzie domagatł sie przerobienia na 
sze1 gry. meera i de Hoochsa nJle dla ko- - Lin Tay:!, dwudziestolełn1ią cór- Obok pracy Chinki zapowiada mieszkania sal mureów. 

A pozostało jesZcze do rozegra· rzyści materilnych. lecz aby do- kę filowfa ch!ń~kiego Lin Jutang. się obecnie ukazanie silę powiieści .Star i 
1 

j i 
· · 1 h · 'ć l · k t P · ś' ł~-' Ch· ki · t · l'b · kl F 11 h H 'k ' e mum e rozp era ą s ę w · rua blisko 82 mtl.1ony z otyc , w w1es światu, a specja me ry y- owie c m l>Uej m · JC. zapo- pisarza 1 ans ego arfa· a aa a, widnych ogrzanych pokojach a dla 

tym 2 wygrane po milionie, 18 kom, swej wartioścl I zdolności ma- wiadana jako wtlelka sensacja lite- który .zajmuje się w swej książce nas jest tylko ławka w parku!" -
po pól miliona, 76 po sto tysięcy j Jarskich. racka sezonu. Należy sJę spodzie- stosunkiem, jaki zachod.ztt między' głosił wielki napis, 

itd. PAP 8847 I wat, że to nie trick reklamowy WY· impotencją płciową a magią. . -11:11:11.--ama:m::m:i~~az=-=-

1. Bicdu) lJ1 cli i.u:ład bliski, 
Tanki mu 1.&Peł.nią klszki. 

2. Nędza wiedzie na manowce. 
Turków nakarmią bombowce. 

a. Za Irańskiej nafty lcrzynkę, 
Damy Per ow bombek skrzyn Q 

l 

•· Pod Jankesów demobilem 
Z głodu Pomarli pupilo. 
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lł'groh, htórg zadziwił 

• 

w ria czg .llKS' 
Finał mistrzostw piłkarskich Polski 
Drui:yi11ą nles,podzianek jest poznań z ~K -em, który odbędzie ię w Po 

.-;.ka Warta. W u•b. rok>u. v-"brew· znauiu w lllied,z'e!ę 2-gio listo.pada. 

Roz r I O ans do kl. A 
w. zelkim przew'dywaniom, zdobyła Oc·zvw1'.ście Warta jest faworytem 
oua w!ceimi trzostwo Polslci, a jnJ.ż w tego $votkan'a. Posiada nie t_ylko 
pier·wiszym mecz.u fiinafowyun w tym tak poważny atut jak wlaisne bo1s.ko, 
roku pobita faworyta roz,gryweik kra ale przeważa r;,ad ahorzowianami 
1kow.ską Wislę na jej wla6nym boi- rówuież i pod irua;-1m względ·em. 

ku. Liczymy na zwycięstwo goS;poda-

Boruta 
nitwa·n1on~ 

niosła odwołagie do PZPN 

Czy WYnik krakowisk.i 'bl"ł przYJl)ad rzy, olroć jalk zwykle •w takich o· 
~iem. czy też i.'~otmie . od1}owiadal kazjacih, nies1podziat1ki nie sa wykl:u 
1.stotnym wartosc1om mtkarzy po czoue. 
zna1isikkh przekoł!a na.s o tym mecz 

• 
Zdawało się, że se_ do Wydziału Gier i Dyscypliny rozgrywkach finałowych! Cóż 

zon sportowy skoń- ŁOZPN. więc począć? Jeżeli inny klub (po
czy się w Lodzi dale- Po 4 : ygodniaeh okazało się jed_ wiedzymy ZZK Koluszki, z którym 
ko spokojniej niż się nak, że Rajtar z Boruty jest Raj- Boruta rozegrała decydujące o mL 

P Io 1a ( arsza a) l dz~ 

I JO. zaczął. Jeszcze tylko terem z CSOPW, Rajtar ·ml Raj- strzostwie swej grupy dodatkowe 
Wid?.~W trwa w zacię ter przedłożył w0wczas zwolnienie spotkauie) miał prawo udziału w 

tych boja.eh o wejście do Ligi, po_ z poprzedniego 8Wego klubu, wy- finałach, a nie został do nich do
zostałe drużyny piłkarskie rozpo- stawione z data 2•.J..10. 1946 r. puszczony, należy powtórzyć roz-
częły, względnie rozpoczynają roz- Zgłoszony prze>, Borutę już jako grywki finałowe! I 
grywki rrustrzow.3kie w katego- Rajtar :·ozpoczął on w tej druży_ Znaleziono „salomonowy wyrok" 
riach, które wyznaczył im los lub nie rozgrywki, w wyniku których - - uniew<Jżnić ro zgrywki fnałowc 1 

umiejętności. Tak więc w n.iedzie- Boruta :· 'l kwalifikr.wała się do fina 1- a kl. A ograniczyć automat. ·
lę 2 listopada notować będziemy lu, a mwtępu.ie - niewielką prze- : (;znie do f-l klubów. 
rezultaty meczów w klasie A, kla- 1Vagą st ·<>nnku bramek - uzyska- t Boruta wniosia odwołanie do 
sie B... la awans do kl. A .PZPN. Sprawa .:iabrała rozgłosu. ranem i 

Piłkarze chcą bez . ~~S:: wykorzystać 

11 W niedzielę ba-
wić: będzie w Łodzi 
drużyna Polonii war 
szawskiej. Zmierzy 
„ ię ona z ŁKS-em. 
Łodzianie za:i:>owia 
dayą, że wystąpią 

l w swym najsilniej· 
S?.ym - sldad:zi.e z 
Włodaa-czylciem, Ba 

Hogendorfem - na czele. 

Zna.."lly możliwości trzech repre
zentantów Polski i wydaje się nam, 
że przez udział swój w d\\ 6ch me
czach międzyn.aństwowych na Bał· 
kanach nie potrafili oni radykalnie 
zmienić swej formy. 

Interesują nas: nowy nabytek Ł. 
K. S. br~!rnrz i pomocnik. Ciekawi 
jesteśmy, jak ci dwf.j piłkarze wy
padną na meczu z Po!o_nią . która. ro
zegra swoje spotknn;e o godzirwe 
12.30 po południu. 

Zawody te poprzedzi przedmecz 
drużyn A-klasowych PTC-ŁKS I B. 

Nic by więc ni" pozostawało, na NA R 'l'UNhl\. .msT... !Oczekujemy z zainteresowaniem 
pozór na przeszkudzie, aby przy.stą PROTEST! I stanowiska naczelnej magistratu_ I d . . e o u z 
pić do rekapitul0wania rocznego Obok Boruty w finałach brały jty polsk:ego futbolu, przed którą 1.;0 ZlllDJ .„ .~ . -
dorobku !.5dzkich piłkarzy. udział dalsze 4 drnżyi1y. Dwie z 1stauą tr~y zasad~1iCze pytania: ·~ 

• n 
TYllCZ lSEIU... nich miały identyc:my co Boruta I 1. mo ponosi odpowiedzialność do konkursu sportowego . . . 

w cz;,v.1rtek, 3v października u· dorobe~>. punkto;; y, •1stępowały za nieprawidłowe zgłoszenie i u- li z· ~·kro'tce tota11·zator w naszym msesc1e 
kazał się w naszym piśm,e komuni jej jednak stosunkiem bramek. dział w rozgrywkach zawodnika " 
kat oficj~~!ny Łódt.:lnego Okr~gowe Jak łatwo się domyEleć - do Rajtara Tadeusza? zorgani.zowany lJrzez Polski Ko- zostać objęta konkursem już W 

go Zwią~'m Pirki Nożnej, dość la- Wydz. G l. D wpły~ęły ?r.otest~. 2. Jeż„li okaże się, że wina le- mitet Olimpijski konkurs pod naz- pierwszym tygodcin jego trwania. 
konicznie zawiad~.miający, że po- "Podstaw::t ich stał się wlnsme RaJ- ży poza VS Borutr.i ·- co jest bar- wą ,.Zgadnij kto wygra", już w OtrzvmaE3n1y jednak autorytatyw 
stanowiono „uni<!·.vażnić weryfika- tar. . . . . . . dzo prawdc,podo!J•1p _cz.· dvskwa pien szvm tygodniu wywołał oL ne zapewnienia ze strony Polskie
cję zaw0dćw o mistrzostwo kl. B., . Jedna . 1 ~skołka 'lle czym w10s~y, lifikując Rajtara należy ró,vnicż brzymie Zt1intere.>owanie. Jak.kol- "O Komitetu OliMpijskiego. że w 
uznając, że KS Boruta (Zgierz) .l~den, n·łJl~vsw nawet ~awodmk. ukarać Jego klub, to znacn wiek początkowo został on zorga- poniedz.iaMr 10 listopada ukażą 
nie jest rcistrzem kl. B., a tym sa- ~ue. stanowi zegpołu, m1:-10 to w skazać ~o na powrót do kl. B? nizowany tylko d:a Warszawy, do się w Łodzi pienvsze kupony kon-
myin w kl. A w r. 1947/4& gra tyl- sw;e~le paragrafow, z~ meformaL 3. Jak potraktować całoroczne punktów przyjmowania kuponów ~ur~mve~ zawi~rając~ ~potkan~a, 
ko 9 zesrJ1Jłów". nosc1 związane '?:e zrmaną ba11r. wvsiłki 1~1.ubów B-klasowvch któ· .wnkursn-.vych wp!ynęła poważna Jakie odoędą się w _nie~z1elę 16 hs-

JAi\. TO SIĘ STALO. B?mta musiała ponieść konsekwen r; nie zdobyły nHJbardzi~j ~prag- ilość )upowied.zi od sportowców topada. Za tydz1?11 więc ko:aku;s 
Kilka dni przed ukazaniem się' CJe. . . . . nionego m-rncu ro?grywek _ awan mieszkah"ych w mnych miastach sportowy, zorgamzowan~ na w~or 

owego komunikatu czytaliśmy w A ze włn. me ostatme Walne su do kl. B: m in rÓ\'·nież Łodzi. popularn~go na Zachodzie totahza 
komunikacie WG ! D, że mistrzem Zgro;n~d„eni~ PZ:r'N uchwaliło ka- Bez watpienia najbardzi.ej win- 'no ·redakcji naszego pisma wpły tora, obejrni erównież Łódź i teren 
kl. B. jest Boruta i ta właśnie dru_ rencJe: Obow1ązuJe ona .od po}o~'Y nym jest tu Rajtar vel Rajter. nęło wiele listów z zapytaniami woje_wództw.a;. . . 
żyna awansowała do kl. A. Cóż ~rudma 1946 r. A pr~ep1sy mo~ą, Ale po 7.a nJm róv:nież ktoś ponieść kiedy ko.1!mrs zo~tanie rozciągnię- W1~d'J.r.aosc ta ?ez wątp1.en1~. spo 
więc się stało, że w ciągu kilku dni ~e po~stawą zwo1r.1e~1a _zawodm~a musi karę. Czy będzie „tym kimś" \ty również ; na teren województwa wod~Je Jeszcze węk~ze zam.te1es~
losy Boruty ulegli tak gwałtownej J~St me data.wystawiema zwolrue- Boruta _ okaże najbliższa przy_ łódzkiego. Trudno~i, techniczne wame polską mutacJą totalizatora 
zmianie? n~a, .ale termm wpłvwu t.eg~ zwo!- stlość. spowodowały, że Lodź nie mogła sportowego. 

W tym samym miesiącu do KS mema do L0ZPN. Zwolmeme ~aJ-
Boruta podpisał zgłoszenie Rajtar -tara z CSOPW wpłyneło do 
Tadeusz. ŁOZPN 16-go czerwca 1947 r. 

NIECO HISTORII. WOBEC TEGO? 
Jeszcze jesienilł, a jak świadczy Wydział Gier i Dyscypliny. któ-

o tym protokół z zawodów rozeg- ry w cabj tej sprn.wie również nie 
ranych w Piotrkowie w kwietniu jest bez v:iny, star.ął na stanowis-
1917 r., :"rodkowym napastnikiem ku, że za wprowcdzenie przez za_ 
A-klasowej drużyny Centralnej wodnika w błąd klubu, a następnie 
Szkoły Of. był zawodnik zgłoszo- za usterki w funkcjonowaniu kan
ny jako RAJTER Tadeusz, ur. 23 celarii Wvdziału, nie powinien po
listopada 1922 r. były junior Cra- i nos~ć odpciwie?ziainości kl~b. Zwe
co,ii. I ryfikowano więc rozgrywki B. kła_ 

12 maja 1947 r. podpisał do KS sy wedłuJ uzyskanych na boisku i 
Boruta d~klarację zawodnik RAJ- Boruta znalazła się w klasie A. 
TAR Taileusz. Według podpisanej "\'JE NA Dl.UGO. 
przez niego karty zgłoszeń, nie Nie na długo. je<l?ak. Prote~t 
brał on udziału w zawodach mi- ZZK Kutno zaw1craJący szczego
strzowskich w r. ·t946 nie był człon łowe dana sprawv Rajtara rozpa
kiem po wojnie żadnego klubu trzył Zarząd ŁOZPN. I ta wyższa 
sportowego, zaś datę urodzenia u- instancja uznała, 7.e B?ruta nie mo 
stalił na 22 listopada 1922 r. Na że uzysk:i.c tytułu mistrza kl. B. 
tej podstawie zg•oszenie wpłynęło Ba - nieprawnie brała udział w 

a I 
gra ją ze ZJednocznnymi 

w związku z meczem o mistrza- żyn pilkars!dch z boiska w Parku 
stwo kl. A, KP Zjednoczone -TUR Ludov.rym ni: salę spoz:to".'ą w Hele· 
- Łódź w niedzielę, dnia 2 listo9a- nawie, w kazdą środę 1 piątek w ga-
da 1947 roku na stadionie KP Zjed- dzinach 20.15 do. 21.30 . . 
noez.one o godz. 12.30 dla rezerw i o I ~ie~ tren;ng na ~li przewi
godz. 14.30 dla I-szych ~żyn-Za- dziany ye.o.t i:a srodę 5. listopada br. 
rząd Sekcji prosi wszystkich czyn~ , Zaprawę ::imową p1u:arzy RKS 
nvch zawodników o bezwzględne i , TUR na sah poprowadzi ob. Gałec-
p~mktualne przybycie na boisko KP ki Antoni. „ . 

Zjednoczone. Zarząd SekcJ1 apeluJ~ ~o wszyst· 
Jednocześnie kierownictwo Sekcji kich czynnych zawodnikow o obo

zawiadamia, że z dmem 1 listopada V.:iąz.kowe uszczęszczanie na trenin-
1947 roku p1'Zenosi się treningi dru- g1. 

Odpowiedzi redakcji 
„Stokrotka". Zarzuca n. am pani, l · Słowa _uznania !ekko .n.as onieśmie 

że zbyt mało po5więcamy miejsca liły. Pa:n-1 Rymg~Jło, ktora. tak ost:~ 
na sport kob1e~y lub imprezy, w któ w7stąptp~łl~ ?rzeci:v _fłoot_bll;llstkom -'a 

h ta t " · · Nie nasza to mewą 1W1e Z!1'Jem a JUZ swe z·i -
ry_c s r U)~ pa:r~ie ~ . " ' . _ nie. Nie zachodzi więc potrzeba u
w;na. Wy~aJ_e si~ nam, z_ pame _ dzielania Jej powtórnej odpowiedzi. 
sporcm,,,nki me daJą ku temu pow!'l . . . · · -

1 d' T- d ·sać o lekkoatletkach, Chętni_e przyJmUJemy ~proszerue . 
ow. ru no Pl ku ~olcnrue przyrzekamy, ze z całych sił 

gdy startuJą one trzy razv do ro · będziemy biĆ brawo - j·ak pani pi-
Prawda?. · sze - „mszczącym się nad· piłką" 

Ignaczak Feliksa, ŁóM (K. I{. '.S.J symp3tycznym paniom z konfekc.ii. 
Uważnie przeczytaliśmy list pani Jarosław M., Aleksandrów. - Nie 
mó'Ariąc językiem czytelnika .- „?d znamy planów sekcji piłkarskiej. o 
desk: do de;;ki' . Cieszymy się me- którą pan zapytuje. Radzimy pQro
znuernie, że po naszej stronje ~toi zumieć się bez9o~rednio z klubem 
gwardia" aż dwóch drużyn piłkar- Adres Piotrkowska 67. 
~ich pań. To więcej. niż komp,mia Z braku miejsca na pozostałe listy 
i z takim .,wo;'Sldem" możemv iść odpowiemy w najbliżsrzych nume-
ra~o na podbój I rach naszego pisma. 

) 

y yń 
nie odbędzie się 9· \istopada 

Wybitny pech \wadów w dniu 30 października, 
prześladuje poje- projektowe.no roz,·granie ich na 9 
dynek bokserski 1istopada. 
Kolczyński - PL Jak się dowiad.1jemy z kół PoL 
sarski, który miał skiego Związku Bokserskiego, ka
się odbyć w ra- pitan sportowy PZB - K. Derda 
mach towarzys- postanowił zabronić urządzenia te
kiego spotkania go pojedynku. 
LKS - Grochów. Decyzja kapitana sportowego 
Po odwołaniu za- PZB pod~wana jest obawami o 

dyspozycje Kolczyńskiego, który 
w tydzień później 16 listop:Hh weź 
mie udział w mecm Polska Czecho 
słowacja. Nie je;;t tajemnicą. że 
Kolczyński mecz !.raktuje b. serio. 
Kolka wziął sobie: do serca zapo
wiedź Pisarskiego, iż pragnie on 
zwycięstwem zakończyć swą karie
rę. 

Kolka pamięta również, iż Pi
sarski jest jednym z nielicznych 

Kolegium sędziów łOZPN bokserów, którzy zapoznali go z 
goryczą porażki i to właśnie przez 

Komunikat of c. aln lłr. 38 k.~o. niewątpliwie frapująco za-

z dnia 30 października 1947 r. powiadające się spotkanie, odbę. 
cko _ Huragan. ob. Werner·, godz. lł.00 dzie Się jednak W .później Will, ni.ż Ob ada 7.awodó\ • o mistr7.0stwo ~ 

na d1leń 2 listopad boisko o:mlsko kl c. Kon!. KS - l\teta- początkowo przevndrwano term1-
Go<1z. 12 oo JJ01sko Arko kl c, IVR u - !owiec, ob. Plewiński; godz. 10.00 boisko nie 

Ł<1cznośc Il , ob. Kazmterczak; godz. IO.OO Arko kl C, Arko - pocztowiec, ob. G::Y- ' 
boisko Podgórze kl B. Tramwajarz - Pio niewskl; godz. 14.00 boisko Arko kl B, ------------
mieli. ob. Walczak Wł.; godz. 14.00 boisko TUR Cho.lny - Łaczność, ob. Rosiak; 

Tramwaiarz 
w11 lczy z P o ie •~m 

Beniaminem klasy „B'· 0,'1 TUR 
,,Płomień'' zmierz} s ,.e . iły w nie
dzielę, dnia 2 listopada z KS „Tram
wajarz''. Do spotkania tc~o oble dru
żyny przygotowały się bardzo sta· 
rannie i wystąpią w swych n aisil
niejszych składach. 

Zawody odbędą się na boisku Pod· 
górza przy ul. N;ciarnianej o godz. 
to·eJ. Przedmecz rezer~ o godz. ę. 

Podgórze k l , Podgórze - Skra Bal., godz. 9.00 boisko Pabianice I kl C, PKS II 
Górecki Jan; godz. a.oo boisko Podgórze - Zryw II, ob. Ekle1·; godz. 11.00 boisko 
kl C, Tramwajarz n - Płomień II, nb. Pabianice I kl B, PKS I - Zryw I, ob. 
Golański; gortz. 10.00 boisko Ti;cza k! C, Szperllng; godz. 10.06 boisko Pabianice 11 
Tęcza - Czyn, ob. Krachulec; godz. 14.00 kl c. Chemiczna - Papiernia, ob. Bana· 
boisko Tęcza kl c, Jutrzenka - Victoria, siak; godz. 14.00 bols1rn Pabianice II kl C, 
ob. Melka; godz. 10.00 boisko lKape kl C, TUR Pab. - Dobrzynka, ob. Michalski 
IKape - Siódemka, ob. Mikołajczyk; Kaz.; godz. 14.00 boisko Karśnice kl C, 
godz. 14.00 boisko IKape kl c, Gwiazd;i - ZZK - TUR Sieradz, ob. Hanysz; godz. 
Wstęga, ob. ~tarzyński: gortz. 10 .oo boi- 10.00 boisko Zd. Wola kl C. l'>Ietalowiec -
sko Park. Lud. kl c, Polonia - Karp:ity, Przv•złość. ob. Hanv~z; godZ. 14.00 bol,ko 
ob. Sikorski Marj.; godz. 14.00 bol»tO zd." \Vola kl B, KS- 6 - TUR Zd. W<>la, 
Park Lud. kl c, Zryw Ł. - Włókniarz, ob. Janczyk; godz. IO.OO boisko Kon~t~n: 
ob. SzyteUielm: godz. 10.00 boisko Nowe tynów kl c, Zryw - Bzura, ob. Mike; 
Złotno kl C, Zryw N. Złotno - Orkan, godz . 14.00 boisko Konstantynów kl C, 
ob. Szwarcbach; godz. 14.00 boisko Nowe TUR - Partyzant, ob. Racięckl; godz. 
Złotno kl C. TUR N. Złotno - Bły>k, H.00 boi~ko Skierniewice kl C, TUR -
ob. Kolasińsl<i; godz. 14.00 bobi~l'o Ruda ZZK II, ob. Winarski: godz. 14.00 bolsko 
Pab. kl C, Naprzód - Filmowiec, ob. Za- Podębiec kl C, Ner - TUR Zgierz, ob. 
jączkowskl; godz. 14.00 boisko Koluszki Kowalczyk: godz. 14.00 boisko Ozorków 
kl B, ZZK - DKS Aleks„ ob. Górski; kl C, Zryw - OSP II, ob. Piekarsld; 
godz. 8.00 boisko Zgierz kl C, Włó'rnJarz <!odz. 14.00 boisko Rogów kl C, ZZK -
II - Przebój II, ob. Karpilis1d: godz. 10.00 Sokół. ob. zawadzki; godz. 14.00 boisko 
boi~ko Zgierz kl B. Włókniarz I - Prze- B•-zezlny kl c , Zryw - ZZK II, ob. Ka- o Ks w~lczy z c s o 
bój I. ob. Szurnl::!k: godz 14.00 boisko "zvński; ~Od7. 10.00 boisko Głowno kl c, 
DKS kl C, r.<il . Of. Szk. - Orzeł, o'>. OSP - Mil SSŁ. ob. Marciniak. 
Bretsztein: i-<;,dz. 3-0~ boisko LKS Id B. 
ŁKS II - PTC Il. ob Bald godz. !O.OO ZAWODY TOWARZYSKIE 
boi~ko ŁKS J•I A. ŁKS l B - PTC I, ob. Godz. 14.00 brii,ko ŁKS, ŁKS - Polonh, 
Niedzwiecki; g0dz. 8.00 bolsko Ziednocm- ob. Kowalewsld. 
ne kl B, ZZK n - Widzew II , ob. Kry-
siak; godz .. 10.00 boi•ko Z .Jednoczone kl A, Pkt. 2 Wyznacza się sędziów linlowych: 
ZZK r - Widzew 1 B. ob Naporski: go1z. na zawody ŁKS - Polonia ob. oti. To-
12.00 boisko ZjednoczonP kl B. Zjedno- mola - Górecki Stan. 
czone II - TUR n. ob Lewancow~Jd; 
godz. 14.00 boisko ZJP.inn„~one 1<1 A. Z1e
dnoczone J - TUR I. ob caenie1i: r;:o:lz. 
14.00 boisko Piotrków kl A !'.'oncordla -
Lechia, ob. Olejnik: godz. 10.00 bolsko 
DKS kl C, Łodzianka - Zryw. ob. Pa
łyga: godz. 14.00 boisko DKS kl B, DKS 
- Centr. Szk. Of„ ob. Biwa: godZ. JO.OO 
boisko Wima kl C, Wima - Czółenko. 
ob. Turski: godz. 14.00 boisko Wima kl B, 
Bieg Resursa - Unia, ob. Okolowlcz: 
godz. f0.00 boisko Ognisko kl C, Ogni-

Pkt. 3. Uchwala Zarzadu Kol. Sędzi/jw 
Ł07.T>N z dnia 9 oaździernika 1947 został 
•keślony z listy członków tutejszego Kol. 
8Nlz sędzia rzeczywisty Kapczyński Le
onard na podstawie przeprowadzonego 
dochodzeni~ rly,cyplinarnego za czyn nie-
0tvczny. 

Pkt. 4. Przypomina się wszystkim sę

r:l>.iom 9 obowiązku nadsyłania sprawo
?dań sęłiz!owskich w ciagu 24 god7.ln po 
zakończfJ!iU zawodów. zgodnie z § 20 li
tera f. plbd rygorem kar regulaminowych. 

W c iedzle:r;, t.j. 2 Jistr..;iad<1 19'ł7 r· 
o godz. 14-ej na boisku DKS w Łodz.i 
ul. Nawrot 73i75 odbędzie .s'ę 11 ecz 
pil.kar-ki o mistrzostw i Ida, y B po
między DKS - \::en-tral11a Sz ·oJa 
Oficerska. 

Meczem tym DKS rozpoczy1n;1 
l0'1 p;lkar. k.i w klasie B. 

ŁKS W(rh:z ~ z 
W niedzielę, dnia 2 listopada br. o go

dzinie 18 w hall Wimy przy ul. Rokiciń
skiej Nr 82 odbędą sę zawody boksl'••lde 
o mlstrzo~wo okręgu kl. A pomi1:·lzy 
KSZWI\I Zryw a ŁKS-



Nr 298 ('729) 

Dzień w Lodzi 

rele:fon: red. dyżurnego 257.94 

DYZUHY APTIIB. 
. Dz~i~jszej nocy dyżurują apteki: Kra· 

si:ńs.kiieJ (Jaracza 32), Wagnera (Potrkow_ 
ska 67), Rytla (Kopernik.a. 26), Kohna (Pl. 
Koścbelny 8). I-IAmburga (Stalina 50) 
Gr~2Jk.?wsklego (11 Li&topada 15), :aa.'. 
czyńSkiego (Katna 54), Jarzębowskiego 
.CRndia Pabianicka). 

KURIER POPULARNY 

ut niem życia 
P,oszukiwane przez Niemców akty Urzędu Stanu Cywilne10 

(tg) Długo jeszcze powracać temat przeprowadziliśmy, opowie- nia miejs.:a, gdzie znajdują się po
będziemy do dziejów okupacyj- działa nam ona szczegóły tej nie- szukiwane księgi . 
nych. Nie tylko dlatego, źe były bywałej sprawy. WYPROWADZENI W POLE 
one najkl"Nawsze w dziejach świa- Ob. Poznańska, która dobrze 

Str. 7 

\ . . 
lłerwy n~ UWIQZI 

ta. Nawet w drobnych na pozór W TAJEl\INICY · - PO POLSKU wiedziała, że księgi są schowane 
sprawach codziennych okupacja hi Ob. Poznańska przez cały czas na składach mebli i pościeli, w 
tlerowska nieraz nam jeszcze da- okupacji niemieckiej w Łodzi pro- garnkach, ukrytych na Pl. Ifo-". ~~1fi/Jłlli .. ~tr je się we znaki. wadziła kslęgi Urzędu Stanu Cy- ścielnym, pod nr 4 w piwnicach 

_ Weźmy dla przykładu jedną z wilnego, , przeniesionego wówczas itp„ zaprowaziła ·wtedy przybyłych 
wielu historii łódzkich, która zo- na teren b. ghetta. Mimo wyraź- do niej gestapowr.ów do bibliotek. 

PANSTWOWY TEATR stała dopiero w ostatnim czasie nego polecenia władz okupacyj- gdzie, oczywiście ksiąg tych nie 

W rezultacie ptzyd!ugich nieco 
przygotowań nareszcie zreorganizo 
wana x.osta~a praca. łódzkich pogo 
towi ntunkowych. Począwszy od 
llnia dzisiejszego, mieszkańcy mia.
sta nie mu~.i:ą ju:i, w razie uie~zczę 
śliwego \\ypa.dku, wertowac na
prędce k~iąiltę telefoniczną, aby 
odszukać jeueu z potrzebnych nu
merów tnmch uR."lzych pogotowi. 
Wystarcz~·. że nakr~cą na tarczy 
„ósemkę". t,?. numer Centrali We
zwań i z.gfoszą "':ypatlek, a jedna 
z karetek w 'Jedrie natycbmiast 'Z 
lekarzem, aby poratować ciężko 
chorego, czy ralliltgo. WOJSKA PoLsK.mGo ujawniona, a która sprawia i wła.. nych, aby księgi te prowadzone było. Wyprowadzeni w Pole Niem· 

sc~!~ho r;~~c~icf't:n;c~~~~e:1Je~~ dzom i ludzi.om wiele kłopotu. były wyłącznie w języku niemie- cy znaleźli w bibliotekach tylko„. 
Zmiaua s;ystemu wzywa iia lelia· 

rza do nagłych wypadków przyję
ta zosta.ni,, niewątplh"ie z dużym 
zadowoleniem. Społeczeństwo łódz
kie dotych<-zas było zupełnie nie -
zorłcntowa.ne w sytua.cji. Ludzie 
nie "i.edzieli, że każde z pagotowi, 
miało swój wyznaczony odcinek 
praey. Powstawały wciąż konflik
ty i nieporomunienia. Ze arzało się 
i tak, że do tego samego nieszC'lę
śłiwego w:niadlm \vyjeżdż ly 1a
raz zaalarmowane wszystkie ka
retki, gdy do innego wypadku nit' 
mogło, spowodu zablolcow:mia 
wszystkich karetek, l\"Yjechać iad
ne. 

nego z najwybitniejszych współczesnych ckim, du ostatniej chwili, w ta· beletrystykę i książki naukowe. 
dramaturgów rosyjskich K. Simonowa ODTWORZENIE .lUETRYK jemnicy, prowadzono je w dwu ję- W trakcie energicznych dalszych 
„Zagadnienie rosyjskie", odtwarzająca I AKTóW zykach: w niemieckim i w polskim, pos-·1·iwań Niemcy wykryli J·ed-sto unki społeczne panujące w świecie z.<LLA wielkiego kapitału amerykańskiego. ob- Na porządku dziennym odbyte- prizy czym księgi polskie były nak, mniej więcej, jedną.. czwartą 
sadę tworzą: Skarżanka, Taóorska, Ła- go wcz.Jraj posie(j.zenia Kole- skrzętnie ukrywane przed Niem- ksiąg zgonów i urodzeń, które zni-
piński, Zu!cowski, S\viderski, Węgrzyn, · z d Mi ki · · N. · d "ak Pietraszkiewicz, Kozłowski, Malinowsld, gmm arzą u ejs ·ego w Lodzi cami. 1e Wla omo J , ale przed szczyli. 
wasilewSki i inni. niespodziewanie znalazła się kwe- opuszczeniem Łodzi, władze oku· BRAK 9.000 DOKUMENTóW 
o~!~s~i:,r;:eona Schillera. Dekoracje stia odtworzenia masy aktów uro- pacyjne dowiedziały się o istnieniu W tej chwili brak do kompletu 

dzin i aktów zgonu, sporządzonych ksiąg polskich i rozpoczęły za nL 9.000 aktów. Urz.,1d Stanu Cywil-
TE TR PO\Vsz1-JCIL'1J1' w latach 1942-1945. Okazało się, mi poszukiwania. nego, na podstawie okólnika Min. 

Dziś o godz. 19 urocza komedia Fr. · ś · hi • U d W t ' N" • zabłockiego „Fircyk w zalotach" wyre- ze znaczna ezę c arc wow rzę u ym czasie iemcy z ruezwy- Administr'.lcji Publicznej, wystąpił 
żyserowana przez z. Modrzewską, deko· Stanu Cywilnego w Lodzi została kłą gorliwością palili wszystkie do władz miejskich o wydanie za.-

lra:,~ i ko1stiumytssk1omponowa~ ~; strze· przez Niemców spalona i, ze obec- dokumenty, które by mogły w rząd.zenia w sprawie odtworzenia 
e ........ , pro og nap a s. Llchans .... , spek· • '--~d • k · Ś • dt ł • · świad ć · h be • · · takl kończy balet w układzie B. FJjew- me zacuv Zl omeczno c <> w<F przysz osc1 czy o ie - zagrmonych i spalonych dokumen· 

sk!el :t muzyką K. Stromengera. Udział rzeni:a ich bądź to na podstawie stialstwie. Ponieważ na terenie Ło- t6w. Osoby zainteresowane lub 
biorą: W~śkowska, Ni~zewska, Wi!amow- zeznań zainteresowanych, bądź na dzi i ghetta śmiertelność była za.. wezwane (na podstawie spisbw o-
ski, Kaliszewski, Kwiatkowski, Possart, „..,.._, · __ , ły h · • t · · lk N. · Ale gorsza. sprawa, te łodzianie 

weywa.li nieldedy pogot.owie do bła 
hych zupełnie przypadków zacho· 
rowań, ldedy mot.na b~ło z powo
dzeniem ·~ekać do dnia nnstępne
go, by udać się do lecznicy, cz~· 
też weZWlt(~ lekarza domowego. Po 
prostu nie umiano korzystać racjo 
1mlnie z i>ogotowi, istnieji:,cycb je
dynie i wyłącznie dla wypadków 
doprawdy ·niebezpiecznych, w któ
rych wszelka zwłoka może być 
dla chorego zgubna. 

urb6flski, Kło&iflski i salabumld. po ...... wa.Wle ucwa e repertonow. s rasza3ąco wie a, iemcom zale- calalego repretonum) przez Urząd 
Przy ro.zpatrzeniu tej sprawy żało, aby zatrzeć ślady ich go- Stanu Cywilnego będą musiały zło 

-r:~~1:, ~=~~~ wyszło na jaw, że lwia część ak- spodarki, a przede wszystkim zni- żyć d<>datkowe zeznania, na pod-
. ul. Da~zyńskiego sł tów została jednak w wyjątko- szczyć wszystkie księgi zgonów. stawie których doh.-umenty zosta· 

Dziś ~ codzienme o godz. 19.15 i;:ome.dia wych okoiicznościach uratowana Otrzymawszy meldunek o istnieniu ną, odrekollstruowane. Szczególnie 
.Tean GU'audoux „AMFITRION 38 . Prze- t · ln' zk" ł' d · 1 k • Kład i prolog Bohdana Korzeniowslctego, przez zas ·ępczyruę nacze ic l o rug1ego egzemp arzy siąg zgo- ważną rzeczą przy załatwianiu róż 
dekora?je t kostiu~:v w~adysława Da- dzlriego Urzędu Stanu Cywilnego, nów i urodzeń w języku polskim, nych spraw prawnych i sądowych 
szewskiego, reżyseria Erwina Axera. U- b n ' k k d t t • Auf · ' dział biorą: Helena Buczyńska, Stanisław 0 • r-0zna.ns .ą. omen an m · ". raumungs- ma odtworzeme metryk urodzen z 
BugajsJt!. Jerzy nus_zyński, Czesław Gu- W r-0zmow1e, ~ką z nią na ten kolo~e~'· powołaneJ d~a oc~sz.. okresu, 1942-1945. Ale niemniej 
zek, ~IZbieta Łabunsk~, Adam Mlkola· czema Lerenu, wezwał kierowrucz- ważne jest odtworzenie aktów ze; 
jewsk1, Tadeusz Schmidt, Danuta Sza- k U i S C · ' · • · • ;•-

flamka. Ludiwik Tatarski 1 Jacek Wosz.. R A I> 0. ę rzęi u t. yw:ilnego, ob. Po- sc1a, o ktore star11- SJ.ę duza ilosć 
czerowlez. :::::;:. ::::- -:: = := - ·:::: znańską, ż:id„jąc od niej wskaza- rodzin zma.rłych w tym czasie 

Kasa czynna od 11-ej do 13-ej l od 15·e3. - - _ - - - · 
tel. 123-112. 

TEATR „SYRENA" Traugutta l 
Dziś t.j. 1. XI. 1. przedstawienie 

dn. 2. XI. 2 przedstawienia 
p godz. 16 i 19.15 
„C OL O RADO" 

ZdZtsława GozdawY 1 Wacława Stępnia, 
udzl.ał biorą: Stefania Grodzieńska, Re· 
gina Grabowska, Il'ena Malkiewicz, Zo
fia WilczYilska, A. Dymsza, Kazimierz 
Dejunowicz, Wacław Kucharski, Kazi• 
mierz Pawłowski, Igor śmiałowsld. 

Kasa czynna od godz. 10-13 i od 16-ej, 
tel. 272-70. 

mecz 

19.00 
l6,SO. 

19, 21, nie-

SOBOTA, 1 LISTOPADA 
7.05 Muzyka poważna, 8.oo Dziennik, 

8.20 (Ł) Program na dziś, 8.30 Muzyka po
waźna, 9.00 Naboźestwo z Oświęcimia, 
to.oo „Antek'' B. Prusa, 10.15 Koncert ze
społu Instrumenfalnego, 11.00 (L) Beetho
ven - V-la Symfonia c-moll op. 67 (pły 
ty), 11.35 (Ł) „Wokó1 Oświęcimia" - fe
lieton z. Niemczynowskiego, 11.45 Muzy
ka kameralna (płyty), 12.03 foranek sym
foniczny, 13,30 „Lenin w ~ lsce" - fe
lieton, 13.40 Koncert sekst P.R„ 14.10 
Gawęda literacka, 14.25 Muzylfa poważ
na, 14.40 W ramach „Teatru Wyobraźni" 
sluchow. p.t. „Eglantyna" - E. Szumań· 
skiej i st. Bugajskiego, w reż. z. Kopal
ki, 15.25 Audycja dla wsi, 15.45 '.Felieton 
literacki Prof. w. Kubackiego, 15.55 u
twol'Y M. Karłowicza (ptyty), 16.30 „Baśń 
o rybaku i złotej rybce" - słuchow. dla 
dzieci, 17.00 MOZART - „REQUlEM" 
(płyty), 18.15 Auffycja literacka, 18.35 Mu
zyka poważna (płyty), 19.05 Audyoja po, 
efycka, 19.20 Muzyka oratoryjna. Wyk.: 
- c. Izygryrnówna - kontralt, M. Iwań
czykowa - akompan., 19.40 „Jesień" -
felieton J. Pogoń-Slizowskiego. 19.!lO Chwl 
la muzyki, 20.00 DZiennik, 20.30 Rezerwa 
dziennika, 21.00 Rezerwa, 21.30 Frydrych 
Chopin - Sonata b-moll i Nokturn w 
wyk. W?. Kędry, 22.00 Haendel - Canta
ta na sopran, dwoje skrzypiec, wiolen
czelę t fortepian, 22.25 Recital wlolencze
lowy K. Wiłkomirskiego, przy fortep. P. 
Łoboz, 22.45 Muzyka, 23.00 Ostatnie wia
domości dziennika, 23.20 Muzyka, 23.55 
Wiadomości z ostatniel chwil!. 

NmnzIELA, 2 LISTOPADA 
7.05 Muzyka poważna, 8.00 Dziennik, 

8.20 Program na dziś, 8.25 Wiadomości dl:;t 
radiowęzłów wygłosi Dyr. Okr. P.R. A. 
Smiejan, 8.30 Muzyka poważna, 9.00 Na
boteńswo z Kościoła Sw. Krzyża, ]Jl.OO 
AUd. regionalna - „Zaduszki". ff.OO .,N!i 
widowni tygodnia" - felieton R. Eile, 
11.10 Audycja słówno-muzyczna w oprac. 
B. Bustakiewicza p.t. „W Dzień Zadusz
ny", 11.40 Rozmowę z radiosłucliaczamr 
przeprowadzi Red. K. TUrkiewicz, 11.50 
Beethoven - Egtnont - uwertura (płyty), 
12.03 Poranek symfoniczny - W przerwie 
- Radiokroruka, 13.30 „Elegia" s. żerom· 
ski ego, 13.~0 „Niedziela na wsi", 14.25 Au· 
dycja Biura Studiów, 14.30 „Tani kUpiec" 
- zagadli:a radiowa, 14.40 „Noce gniewu" 
- słuchowisko, 15.25 :Audycja dla wsi, 
15.46 Felieton literacki, 15.55 Koncert or
kiestry Symfonicznej P.fl.,, 16.35 „Rozpła
lfala się l>rzezlna" - audycja dla dzieci, 
16.55 Audycja dla kobiet, 1'1.00 HAENDF..L 
- Fragmenty z oratorium „Mesjasz". 
18.15 Aktualności dźwiękowe. 18.35 „Apel 
poległych" - montaż. 18.55 Muzyka. 19.05 
„Nowe książki" - felieton. 19.20 Rezer
wa, 19.35 Muzyka hiszpańska w wyk. s, 
Gajewskiego - fortepian, 19.56 Komuni
katy, 20.00 Dziennik. 20.30 Rezerwa dzien
nika, 20.50 Wiadomości sportowe lokalne. 
20.58 omówienie programu lokalnego na 
jutro, 21.00 .. u naszych przyjaciół", 21.30 
„W Dzier'1 Zaduszny" - audycja muzy1'z
na. 22.00 Koncert solistów, 22.60 Wiadom. 
sportowe ogólnopolskie i zagraniczne, 
23.00 ostatnie wiadomoki dziennika, 23.20 
M>Jzyka , 23.55 Wiadomości z ostatniej 
chwlli. 

Komunikat Wydziału Polityczno· 
Propagandowego WK PPS. 

We wtorek, dnia 4.11 br. o godz. 
19.30 w sali konierencyłnej Woje
wódzkiego Komitetu PPS ul. Jara· 

:vszyst 

Obecnie, kiedy istnieje jedna 

Dziś przy,ieżdżo1'q Jugosłowianie ~n=~~~v::ję ~ t~i!:: ~: I por6Zllmień. Na. centra.lee wypyta-

JUłfO pisarze radzieccy z Erenburgiem na czele !~S::g!0:;:d~g:a::-~!j~g~ię~ 
Dzisiaj w południe przylatują z Jutro nad ranem przybywa ·do miejsce wrnadku kogo potrzeba-. 

Belgradu na lotnisko w Lublinku naszego miasta pociągiem pośpie- Będzie można ra.cjona.Iniej gospo
pisarze i poeci jugosłowiańscy. O sznym z Wrocławia sławny pisarz darować nielic;mymi karetkami, a 
godz. 12,30 wycieczkę powitają w rosyjski, Ilia Erenburg. W godzi- W razie, gdy jedna z nieh będzie 
·Sali recepcyjnej Grand-Hotelu nach zaś przedpołudniowych przy~ zajęta na mieście, wysłana zosta.
przedstawiciele władz Iniejskich o-. będzie z Krakowa do Łodzi dalsza nie druga, niezale:i.nie od tego, ru;y ,„ 
raz Komitetu Słowiańskiego. grupa literatów radzieckich. ·człowiek, który uległ .wypadkowi 

Program pobytu Jugosłowian W programie pobytu obu wycie- należał do Ubezpiecrtalni, ru;y nie. 
przewiduje m. in. dziś o godz. 17 czek przewidziano szczegółowo ter- Ale żeby wszystko funkcjoiw. 
wyjazd na cmentarz uczestników Ininy spotkań z literatami polski- wało na.Je~ycie, społoozeństwo mu· 
walk o wolność i demokrację do Ini, wycieczki do atelier filmowe- si ułatwić prace władzom zdro
Radogos;;c;>.a. Wieczorem zaś od-1 go, zwiedzanie fabryk łódAich itd. wotnym i pogotowiom. Trze.ba rze-
będzie się dla gości przyjęcie w (t) czowo odpowiadać na pytania u. 
Grand Hotelu. rzędnika Centrali Wezwań, gdyż 

• 
I Zasil i dla wdów sierot 

każde pytanie ma na eelu tylko 
wyjaśnienie. To jest chyba jasne. A 
u nas ludzie najozęściej denerwnją 
się przy telefonie i podająe adres, 

po pole·:'łvch członkach organizacji podziemnych :r:~ą, n~i::i::as7':~ii~fu ~~ 
Przy Radzie Narodowej m. Ło-1wany winien załączyć dowód, miejsce. Wiemy wszyscy, że z o-

dzi czynna jest specjalna Komisja stwierdzający do jakiej organ.i.za- sta.tnicb or.c.eżyć wojennych i oku
kwalifikacyjna, która orzeka o u- cji podziemnej należał ZJllarly, pacyjnych prawie wszyscy wy82:li 
dzieleniu zasiłków i pomocy oso- świadectwo zgonu, metrykę ślubu z nieco roztrzęsionymi nerwami, 
bom pozostałym po uczestnikach (jeżeli o pomoc zwraca się wdowa) ale to jeszcze nie jest powód, aby 
ruchu podziemnego, poległych w i metryki urodzenia, jeżeli o zasi- obrażać urzędników pogotowia, 
walce o wyzwolenie Polski. lek starają się dzieci. ltlb wszc-iynać alarmy w doprawdy 

Koinisja ta do dnia dzisiejszego Jeżeli chodzi o inne osol)y pozalbłabych wypadkach. Za niepotrzeb 
otrzymała wiele podań wdów i ro- wdowami i sierotami, ubiegające ne wzywanie, pogotowia będzie się 
dzin po poległych. Ogółem rozpa- się o zasiłek, to winny one przed- karać winnych, lak za. fałszywe 
trzyła jui ona ponad 500 takich stawić dowód, że pozostawały na alarmy do pożarn. Miejmy to rut 
podań, a przyznała prawo do za- utrzymaniu zmarłego członka or- uwadze. STG. 
siłku przeszło 600 osobom. ganizacji podziep:inej. (t), 

Zasiłek wynosi 60 procent upo-
sażenia pracownika państwowego 
X st. sł. illa wdowy i 40 proc. u
posażenia dla sierot i innych człon 
ków rodziny, o ile pozostawały one 
na wyłącznym utrzymaniu pole
głego. 

N aleźy zaznaczyć. że term.in 
wnoszenia podań o przyznanie za
siłku upływa ostatecznie 31 grud
nia r. b. 

Do każdego podania zaintereso-

Popul·ayzacia prawa 
W Sądzie An~lai:yjnym w Wainsza· 

wie (z siedzih<1 w Łodzi) odbylo się 
zebranie spra W01ida FC Ze komisji po
pularyzaci; pi:a wa. z u dz; alem przed
stawicieli orgafiizacji s.polecZ11Yoh, 
trnlit} czri:;ch i i111s.tytucji dziatai:r 
.:yc.b na teren ·e Łodzi. 

.lak wy•nika ze zł1oż.onego 5.prawo
ldania, w za, i ę~u ~<!d,u A:peJa.cyj[Je
!{O dzia!a 70 korwsii pQIPularyza•ciii 
prawa, które or,ganizują od·C'zy,ty oraz 
po.gadaimki na tematy praw.nkze. 

Kobiety radzieckie w 
Wcroraii, idmia 31.10, na. zaiprooze- jewa z M:tn~ster<Sbwa Komuruika;cji, 

nie Ugi Kdbiet, il>tzyfbyła d'Ó Łodzi reda!ktorka <:z.mso'J)isma „Sowieokaia 
delegacja k01biet rade.iie<dkidh. Żeciiszczyna" Na.dietda Ara.fov.iec, 

Mili goście .zw1ie-Oizili PZiIB Nr 1 dziirutaczka Antyfaszystowskiego Ko 
i znajdujące się 1Przedi5eJklale. W Do· mitetn KOib:et Zofia GiJ~kaja. 
mu KuLtlPTy ipr,zy <Ulicy Tydnei w Na czele delegacji stoi ws kla,dow· 
pięikr1ie przyibrauej saili odłlyl 'się czy.ni Ull!iwensytetu Len,i.ng.r.a-dzkiego 
wiec, iktóry ołlworzy.f.a <J/b. Łaizanko· Alciklsandra Chtoi0>powa. 
wa, członek ~aidy Zakładowej: Szc:.iególawe 51praiwozdanie z poby 

iP~ odeigraniu ~ ip0tllsik1ego ~ bu delegatbelk ta&ieckk!h w Ło:dz1, 
rad~1ećldeigiq 1Pr_zemaiwiia,Ły . del~atk1 ipodanny w 11astę1JJITT1Ym' m1imerze na· 
kab1°et radzieakidh. !Rwo11uioi·ę od>czy· szego dz;iennika. 
tata tow. ŻOOh0W1Sb. ---------

Następnd-e iodihyii się dbiatd w „Go· 
spodzie Spótdzielczei". na 'którym 
1PrzedstaiwicieJ.ki Związ~u :R~d?;iedkie 
go, Łódz.kiego Związiku Kolbiet oraz 
Prez.yidenta miaista i w1cewojeiw()lda 
wygłosl!1i przemó:wieni'a. 

Miejskie wiecrorowe 
kursy techniczne 

Wydział Qświaty Zarządu Miejskiego 
organizuje obecnie· na wzór roku ubie.i
łego Miejskie Wieczorowe Kursy Tech
~czne. Kursy t~ przez;iczone sa zasilrł
mczo dla robotników 1 ruższego persone· 
lu technicznego przemystll melalmve;lo. 
Kursy trwaJ11 l rok. 

tow I 
Pod•ięto akicję wyd~wrnicia populair
nyclh wydawnictw pra1Sowych. przy 

tł. Wa- wspJ)ltlziafaniu %·1eszenia pra\Vl!Ti
ików - demokratów. 

Defoga1Iki radzieckie Sil)ęidlzity wie 
ozór na przed• tawieniu • .Kraikowia
ków i Górałi w Teatrze Woj~ka Pol-
6kiego. W Skla<l delegacdi •wchodzą: 
·Poslari.ka do Raid,y Na1iWY~Szed ZSRR 
slj7111111a w!ólroiarka staohanoW<Ska 
Maria Wo~ko1wa. ()OIS!alllka do l(ady 
Najwyż.szej fe.deracji Rooyjsfkie] Ma 
J1ia Kr®acz.owa. i[Jt. Nina Jeremie-

Wykłatly odbyWają się w poniedziałki, 
środy i piątki w godzlrtach wleczo1·owych. 
Zapisy przyjmuje i informai:ji udziela SG· 

kretariat Ku1·sów w Łodzi: ul. Plntrkow
·ka 115 w poniedziałki, środy l piątki w go 
dzinach 17-18. 
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rz · ać się złodziei OGŁOSZENIE 
TEATR KAl\lERALNY DOJ\ffi tOŁXIERZA ul. Daszl·ńsklego 3'1 

,, pecjaliści" oru1rują w ludzkich tramwajach I 
(b) ~'a teraml Loll r,;i w dal- du Łodzi z Gosty~:ina Wielkopol- 1 

szym Q_iągu gras11 :! liczni złodzie- skiego. i'.Iiał on przy sobie więk
je kieszo!1kowi, J:tórzy korzysta- szą sumę pieniędzy i jadąc tram
jąc z tłoku w tramwaj :tch i na wajem ukazywał '\idocznie pewien 
targowL:;Jrnch, op:ożniają ludzkie niepokój o zawartość swych kie
kieszeme. szem. co Z\\ róciło uwagę obscrwa-

Dnia 25. X. 47 r. w sekret.llriacle 
Zw. Zaw. Oddział I w Lodzi skra
dziono teczk~ okurzana, w której by
ły: ctowo<I~· oHobistc, poświadczenie 
~bywatelstwn polskiego 11a nazwi><ko: 
ri.r,~ kabki .\l<'k~ander, kartki :i.ywno
:.kiov;e, oro.z inne papiery urzędowe. 

• 'IEDZIELA 2 przedstawienia. o godz. 16 i 19.15 

ty<>łnej dowcipu i poezji komedii JEAN GIRAUDOUX 

Ostat:li.o specl·1lnie w tramwa- tora-złod?ida. „Artysta" korzy_ 
j:ich zdal'Zają s :'{ coraz częstsze I dtają.c z ;;hwilowcgo tłoku, wyciął 
\Vypadki kradzież:;. żyletką kieszeń Klapsza . i skradł 

W dniu wczotajs:1,ym ofiarą mu portrd, który zawierał doku
!'specjaiisty'' padł Stan. Klapsz, I menty om~ 10 tys. zł. 
który p1·zyjechał na krótki pobyt 

le o na kartki 
Zarząd }1 ·ej ki w Łodzi (Wy-Ozinł wane bę·dzie mleko ~\\ie2:e ·\Y ilości 

Ap ro\\ izacji) podaje do wiadomoś.::i, 7 Itr. 
że w Sklepach Miejiskicj Sieci Roz-
tlzielczej należy w dalszym c;ągu 

. t , II . k . t o G '· o i; z E N I E 

Uczciwego złodzieja proszę o prze
słanie \\'Szystlrich dowodów pocztą na 
adr"s: Zw. Znw. Włókien. Oddzial I. 
w Łodzi, ul. '1'1-a11g11tta 1~ pokój 203. 
IC:rz~·Jmlski Alel<sander. 

111111111111111111111111111111111111 
POTRZEBNI OD ZARAZ 

1 majster-przędzalnik 
TKACZE pluszowi i kortowi. 

Zgłaszać si\): 
PAŃSTWOWE ZAKLADY 

PRZEMYSLU JEDWABNICZO
GALAJ.'JTERYJNEGO Nr. 1 

Kilińskiego 102 - Wydz:.ał Per
sonalny. 

•1•11111111111111111111111••11111111 I 
(PAP 1935) 

AMFITRION 38 
Kasa czyima od 12-ei. Tel. 1:13-02 

TEATR „S Y R EN A" Traugutta 1 
Sobota I. XI. 47 r . - 1 przedstawien1e o 19 30 

Xiedziela 2. XI. 47 r. - 2 przedsta.wienia o 16.3( 19.30 

„COLORADO" 
ZDZI ŁAWA GOZDAWY i \l'.\CŁAWA ST~ł'~L\., 

t; dział biorą: 

STEl''A."'IA GRODZIEŃ'SKA, REGINA GRABOWSK-.\, IREXA :l!ALKIEWICZ, 
ZOFIA wmczyŃSKA. A. DY~1SZA, KAZIMIERZ DEJUKOWICZ. WACLAW 

KUCHARSKI, KAZD.UERZ PAWLOWSKI i IGOR il!\llALO\VSKI. 

Kasa czynna cały dzicf1. Telefon 272-70. 

OGLOSZEXIE 

reies rowae -g1 WP~ll reies ra· Dyrekcja T«rgowlsk Miejskich pod:>;c 
c:i,•juy na świeże mleko z kart ;i;yw- do wiadomosci, iż zgodnie z uchwałą Ko
noś~iowyoh na miesiąc Jldopad 1947 legium zarządu 'Iicjsh-tego Nr. 1524 z rtnia, 
rok, a mianowicie: 6 października 1947 roku zostały wyłi:cw-

ZARZĄDZENIE 

Prezydenta m. Łodzi z dnia 
~3 październil<a 1947 roku 

Powi-a.to\\-y zw~ą.zek Ogrodniczy w Łodzi Ul·ządza. w cza.file od 
3. 11. 1947 r. <lo 28. 2. 1948 r. czteromiesięczny wieczorowy liT;RS 
OGROD~'JCZY. Wykłady odbywać się będą cztery dni w tygodniu 
w godzinach od 18-1.ej do 20,30. 

w sprawie targowisk miejskich tr I 
' ne z dniem 1 listopada 1947 roku spod 

„Dz' ,.0-3 Powszech11e Zao;patrze- !rnmpetencji Oddziału Ruchu Drogowego 
uie", .,Dz 0-3"· RCA, Dz 0-3 J\lin;- sprawy wydzierżawiania placów pod kio
c;terstwa Komunikacj·i, '.:\\" (Macie- ski, stoisl:a itp. na handel uliczny i prze-

, ··j · ) p . li z. "tr i kazane Dyrekcji Targowisk Miejskich. 
rzy

1
1,rS.{!C .ows-z7.c r.!~ . ,aoi::i •. :_zen, e~ w związku z tym począwszy od dnia 

„l'1 RCA I „M J\11n1stenst\>a I O 1 listopada rb. w powyższych sprawach 
~nunikacj.i. nalei:y zwracać się do Dyrekcji Targo-

Reiestra·cj.a dcdatkowa trwa oJ ''<isk Miejskich w Lodzi ul. Piotrkowska 
. . d d i? 1. t ,1 117, prawa oficyna, parter. 

dnia 3-go !tstopa a o - 1S opa'Ua Łódź, dnia 31 października 1947 r 
r-b. włącz.nie. . Dyrekcja 

Od 3 lils·to:pada na kartki te wyd·a· Targowisk Miejskich w f.01lzi 

w SPRAWIE OGU • .\.-".ICZENU. zrżYCU. GAZ 

Podaje isię do wiadomo.;ci prywatnych odbiorców gazu, 
że z powodu nati n.innego ·wzrostu zużycilt - znmszeni 
jesteśmy wprow:ulzić normy o,grm1iczającc. 

l\Iie;;irczna Jrnn. lłlll<"jn po\; inna b;1,-ć otmiżoua do po
ziomu '10 111~ gazu ua gos1wdarstwo domowe. 

W wypadku \', iek zcg·o zużycia, i>rzekra<'z.ajqt•ego SO m~ 
miesięeznego ni?mnutywowancgo spotrzl"h1rn ania, może 

nastąpić zainknłc;>l'ie clopływu gazu. 

Ograuiczenia J>OW;\Ż!:i'-C bedą cof11ietc z dmilą, gdr 
z-0stanie uzyskann wyż.sza produkcja gazu. .!.ł«•ja zmie
rzająca :'b te.~o celu jest w toku. 

DYREKCJA GAZOWNI ::\-11.EJSKIEJ 
w LODZI 

(53) 

PA.'VST\VOWE ZAKŁADY PRZE::\IY LU WEL.rIA...~EGO Xr. SS 
w LODZI, przy ul. :l\!ARL\.NA KOWOTKI Nr. 83 '85 

ogłaszają: 

przetarg nieograniczony 
_,/ 

na closfarczeuie SPRZĘTU DLA ŻŁOBKA i C'alkowjte 
UI:Z_).DZE~"IE ŻŁOBKA. przy Państwo1>vych Zakładach 

Przem. ·słu Wełnlam•go Nr. 35 

ślepe kosztorysy można. otrzymać w P. Z. P. ,V. Nr. 35 
ul. • 'owotki 83/85, Wydz. Ogó!Jiy. 

Oferty w zalakowanych kopertach na:leży składać do 
dnia 10. XI. 47 r. godz. 10.30 w b'urzc P. z.-::>. ·w. Nr. 35 
pod ~~j ~"l'IlieniO'nym a.dresem. 

Otwarcre kopert n·astąpi w tymże clniu o goW:. 11-ej. 

P. Z. P. W. Nr. 35 zuslrzega sobie pra:wo wyboru ofe
renta oraz uniewa±ni'<mie przeta!'gU bez podania powodó>v. 

(PAP1949) 

DYREKCJA PRZEl\IYSŁT' WEL~ EGO 
po szu le uje: 

1Nż1.'l'i"IERóW ELEiiTRYKóW, INżYNIERóW :\IECIIA.."1K6W, 
TECHNIKóW BUDmVLA 'YCH oraz TECH1'IlCóW WŁóKIE!\-

1'.'JCZYCH wszystkich spr.ejalności. 

PoZąda!lla pra:ktyka w przemyśle włókienniczym <wełnianym). 
Waru.n.ki do omówl!<!nia. 
Zgłoszenia. przyjmuje Wydz:ał Personalny, Lóclź, Al. Ko

ściuszki 3, w godz. 10--13. 

CENI-' OGLOS ZE Ń 
Za tekstem 

do 100 mm , • • • • • , 1 1 ' a 
od 101 do 2Qll mm • • • • 1 • 
powytej 200 mm • • w 1 • ' 

, • , 111 :m.- za 1 mm stpalty 
, , , Ił łO.- za 1 mm szpalt' 
• • , &ł 60.- 7..1 1 mm szp&I!\ 

W tekście 
do 100 mm , • „ ·, c 1 • 1 , 

od 101 do 200 mm • , , • • 
• I • 

• I ' 
powy-'ej 200 mm • • 11 1 1 • • • 

Nekrologi 
do 60 mm • • • 1 • • 1 t • • • , , 
od 151 do 100 mm • • , • • , • ' , , 
od 101 do 150 mm 1 a , • • , • 
powyżej 160 mm , • , , 1 , , , • 

O.:łoszenia drobne 
osobiste I poszukiwanie rodzin 1 • ' • , 

handlowe • • 1 • • • • • • 1 • 

zguby • • • • • • • , • a 1 1 • , 
poszukiwanie posao • • • • • • • • 
W nir<hlrle I 'wlrfa SO prorl'nt tł• oźej. 

, %1 łU,- za .I. mm SZP3-lt:Y 
, ir:l 50.- r.a t mm szpalty 
, &I GO.- UJ I mm ~'P'lt~· 

• l!1 z:I,- u. 1 mm szpalt) 
zł 35,- za 1 mm szpalty 

• 1:ł 60,- za 1 mm szpalty 
~ł 75.- 1.a 1 mm ..;zp!"\!,-

, eł 2U.- u wynn 
• zł 25,- za wyraz 
• r;I 20,- za wyr:::z 

d 10.- 7.a wyra:t 
ltinimom 10 

Na zasadzie § 5 regulaminu targowego Zapisy przyjmuje i u-dzi-ela :informacji Sekretariat, Plo · kow-
dla targów małych wydanego na podsta- ska Nr 80, I p., telefon 113-80, od godz.iny 8-15. 
wie uchwały Rady Miejskiej Nr. VII z 
dnia 20 marca 1935 r. (Dziennik Zarzadu ';..- --- ----------------------··----
Miejskiego w Lodzi Nr 11(35 r.) zarządz~1m --------------------------------
co następuje: I I 

PRZETARG NIEOGRANICZONY 
§ 1. 

Na targowiskach wyznacza się n:istę- O~rodek Szkolenia Zawodowego Ministerstwa Przem3 słu i Han
dlu w Łod.zi, ul. Kill1iskiego 24/26, tel. 276-87, 

pująCe miejsca na terenie m. Lodzi: 
1) Plac Zwycięstwa 
2) Czerwony Rynek 
3) Bałucki Rynek 
4) plac przy ul. Zgierskiej 6 
5) Rynek Południowy (ul. Piotrkowska 

317) I Hala na tym rynku 
1 Gl Hab Północna prey ul. Ogrodowej 4.

1 

7) Plac r:arlicKiego 
8) Plac Tamfanlego (Bazary). 

§ 2. 

Rynek Połndniowy (ul. Piotrkow~ka I 
317) przeznaczony jest wyłącznic na tar
gc.wlsko warzyw i owoców ze sprzed.:iźR I 

I z wozów. 
I J\"n Placn Barlickiego handel z wozów 

I 
jest wzl>roniony. 

Na Placu Tamraniego (Bazary) odby-1 
wa<• sic może handel z ręki, walizek ;tp.: 
na innych tm·gowiskach handel taki jeBt 1 

\\'?.broniony. I 
Poza t~:m, 'przedmiotem obrotu targo

wego mogą bybć \ ·~zyst~;e towary, wymie 
nione ·w § 3 regi11Q1ninu targo\vcgo, a 
sprzc!:la;i; winna odbywać się ze stoisltl 
str:łych (strnganów). których typ astala 
D:--rekcja Tnr;cnvi 'I• l\Iie,iskich. 

~ 3. ' 
• I{to t1:a~u~.zy przepisy niniejszego za-) 
rządzenia, karany będzie w drodze admi-

j 
nistrac~·jnej z mocy rat. 126 prnwa prze
mysłowego (Dz. u. R. P. Nr. 53/1927 r. 
poz. 4G8) upomnieniem, grzyvmą clo 10.000 
zł. lub aresztem do 14-tu dn1, o Jle dany 
czyn nie będzie zagl'ożony surowszą !:a

ogła.sza przetarg nieog.ranlczony: 

1) XA ROBOTY INSTALACYJ NE: 
a) WODOCIĄGOWO - KA..'l\ALIZACYJ.XE 
b) CENTRALNEGO OGRZEWAXIA 

Oferty zalakowane należy składać lub nadsyłać do Osro.dk1 
Szkole.ni.a Zawodowego Ministerstwa Przemysłu i HundJ.u w Łodzl, 
K'.lińskiego 24 26 do dnia 10. XL 47 r. do godz. 13-ej, w którym 
to dniu o godz. 13-l'aj nastąpi otwarcie ofert. 

2) 2'fA URZĄDZENIE CHLODNI. 

Oferty zalakowane nale:i:,y składać lub nadsyłać do Oii1·odk1 
Szkolenia Zawodowego Ministerstv.ra P!·zemysłu i Handlu w Łodz:, 
Kili1lskiego 24. 26 do dnia 10. XI. 47 r. do go.dz. 14-tl~j. w którym 
to dniu o godz. 14-tej nastąpi otv.'>arcie ofert. 

Szc~· gółowe wa1unki p1·zctargu, 'druki ofe1towe i in:form.a:cje 
m?:i:,na. ?. yrnać. w

9 
biurze Ośrodka Szkolenia Za:•vodowego w Lo

dzi. K:hn kiego 241-6. 
0.51·odek Szkolenia Zawodowego zast1·zega, sobie prai~·o n,y

boru or~rent.a bez \\'Zględu na 'vysokoiSć oferowane~ k :voty, po
dz;~uł robót na kilku oferentów, względnie unieważnie!lie ·przetargu • 
bez podania przyczyn. 

Przy ofercie należy 
oferowanej sumy. 

złożyć kwjt wadialny w wysoko?lci 1,50·0 

(PAP 1932) 

rą \V pov11·szecl1n;rch USt3\VaCh kat•nych. r..._..,.,_..,.,_..,.,_...._......_ ............ ...._ ....... ...._...._......_....._....._...._'-..... ...._"""-'-..._...._,.,,.'-,"'-'---.."-,.,,_..,.,......_...._ ....... ....._..,....._...._...._"-....._'-............... ~ 

z ~~{e:~~z~~\~s~~~:~~~;~ p~-~!t~d~~jsc~~~j i sp ó Ł D z I E L N I A E L E K T R y K ó w ~ 
m·az 11a targowiskach w sposób tnm przy- ~ ).it ELE~ T RO .:ILA II '-
jęty. .Tednocze~nie tracą moc wszys:kie ~ '/ „ .::. \\ ;.i 
dotychczasowe przepisy z zakresu unor- ~ i 
mowanego przez nlnie·sze zarządzenie. ~ w Lodzi, ul. DOWBORCZYKóTI' Xr 3. - Telefon 26ł-97 ~ 

ZA PREZ~ENTA ~.UAS'L',\ P. r. 
(-) K'\ZIMIERZ G:\LLAS ~ Konto 634 K. K. O. - Lóclź. ~ 

\Vit'cprezydent :\Ilasta ~ ~ 
~ PRZEWIJA...VIE SILNIKóW - :KAPRAWA I PRZE\HJA..,-iE „ 

OQŁOSZENlA DROBNE i ~:,~N~~=:~Ró\:LE:::=:~!z~;:a~N~~~~~~ I 
~ PRACE ELEKTRO -1\IECllA.i.''ICZNE - \VLAS:S-A WYTWóR- ~ 

Lekarze 
DR BOROWSKI OE.IBVK -· choroby 
ocn1, ul Zwirkl 18, przyjmuje od 
5-:J-ej. 5911-

GABINET DENTYSTYCZNY ~Iaksy:nł
liana Prei:cra ze Lwowa. Specjalność: 
i1owoczesn:i protctylrn zębów Gdailslts 
26-a (róg zawadzkiej), tel- 169·00. 

Dr med. SIENKO K!'i\WEP.l' >P!"f"lah 
sta chorób .6kórnych. pęcherza, powró
cił I przyjmuje uL Kilińskłe(lo 132 w 
godz. 12-2 t 4-8. Tel. 285-55. 232-

DR l\llltOLAJ BORNSTEIN - choroby 
kobiece, ut. Traugutta Q. IU p. powrócił 

Zaofiarowanie pracy 
PA:l:Sr\\O"E Zakł~dy Przemysłu B~wel
niancgo Nr ~J. Ló<iż, ul. Wodna 23 posz>J
ku,ia kierowniczki kuchni. Zglo;;ze"~" 
przyjmuje Wydział Personalny. -80o3 

PUDELKARZA samodzielnego poszukuje 
n"tvchmlast, Plac Dabrowsklego 2, tel. 
266-95 ocl 9 do lS. · -2031 

Różne 

\VY'.rWóI~NIA 'l'arnil<ów i •-,,irzę:lzi' szew
skich. Bracia Woi<niak, f,órtź, u1. Staliua 
Nr 43 (daw. Główna). ------ ___ , ________ _ 

Lokale 
POSZUKUJĘ pokoju z wygodami - m:ij
ster spółdzielni - kawaler. Wiadomość, 
Sródmiejska 22 m. 7. 

POSZUKUJĘ pokoju umeblowanego„ do
brze zapracę. Oferty składać „Wiedza", 
Piotrkowska 70 dla d:.-rcktora J'. T. 

" CZOM DO OGRZEWANIA i WYŁ-~CZ~IIK.óW. ~ 
~ (G.2) ł. 
:... ...................................... , .... " ................................................................... "-......_ .......... ...._"''""""''"""'""'''"'"'""" ...... '""'~ 

~'''''''''''''''''°'it\i.''°'~'°'it\i.'''''''''''''''''''v 2 2 I KO:\lT'XIKAT I 
I CENTRALA ZBYTU PORCELA....'VY, FAJA„'\SU I W\'ROBóW ;J 
2 SZKLANYCH podaje do pubUcznej wladomo.5ci, że od dnia 1 listo- 2 2 pada do 24 grudnia rlJ. zorganizowała specjalną sprz•efuż określo- ~ i nych ńlości mektórych artykułów, zwłaszcoo. PORc!'ELANY nlede- 2 
2 korowanej po ZlU\cz;nie zniżonych c~h. 2 
~ Sprzedaż ta ma specjalnie na celu zaopatrz.enie świata l'racy ! 
~ w tanie ~kuły naszej branż~-. 2 
2 Zbiorow~ zamów.ienia poszczególnych przedsiębiorstw dla załóg 2 
2
2 

pracow.n.N:zych kiterować rutleży do wszystki<:h Hurtown''· Centrali

2 
~2 

p:.i Zbytu. Pojedyńcza kl!entela może się za-opatrzyć w Spóldziclni'a<:h p:.i 

~ .,Społem". 2 
~ Porcelana. ni-edekorowana będąca w sprzedaży od 1 listopada ~ 
~ do 24 grudnia rb , ni:czależnie Od znilki cen wprowadzonej od 10 2 
~ paździe!'lllika rb. została obniżona o 3QO,'o. E 
~'''''''''''''''''''''''''-"'it\i.''-'''''''"' it\i.'-'-'''~ 

&RTUB KARACZEWSKJ - przyjmuje od godtt. l!·eJ d o l S·eJ. 

SEKR. RED. - od cod.z. lO·ej do ll-eJ. 

Wl'DAWOA: Spółdzielnia \Vydawnieu „WIED ZA" 

NASZE TELEFONY: 

Centrala relefoo.iczna Redakcji I Adminislracjj 136-91 i 257-94 

Redaktor Naczelny 130.46 Dział ogłoszeń 255-37 
Zastępca Red. Nacz. 112-54 ! 222-22 

Sekretarz Redakcji 144_18 E:kspedycja 261-93 
DyreldOJ Admin 257-93 Rndzielni~ 272_57 

Poszukiwanie pracy 
EKSi=EDIENTKA samodzielna - ltilkulet
nia pralttylrn, lub do szwalni jako pod
ręcznn - poszukuje pracy. zgłoszenia cio 
administracji pisma pod „samotna" -BOGO =---------------------------------1 

&edakcja - l..ódź, l'lotrkowska 68, Administracja _ Lódź, PiotTkowslrn 70, Redakcja hOnoruje tylko artyk uły zamówione I rękopisów nie zwraca sle. WarunkJ prenmnor~.": 
:iięcznie 21 dostaw~ do domu _ -,} 90, prenumerata zbiorowa (od 20 eg?. - zł 60. Prenumerata 11: odb1or am w Admln.lstracj1 - zł., , :;, 

mle. 

Orukantla Nr ł, Spółdzlclnl Wydawniczej „Czytelnik". t..ó~. ul Zw!rld Z. D-018290 


